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Wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i 


FRENUZERATRA 


ycji i agenturach w Bydgoszczy z dodatkiem tygodniowym „ORĘ- 
DGWNIRK A MIEJSKIEGO" wynosi kwartalnie 6.73 zł, na pocztach, przez listo- 
wego w dom 7.83 zł. — Miesięcznie 2.25 zł, przez listowego w dom 2.61 zł, 
pod opaską w Polsce 4.00 zł, do Francji i Ameryki 6.06 złotych, do Gdańska 
428 guldenów, do Niemiec 4.00 marek. — W razie przeszkód w zakładzie, 
spowodowanych wyższą siłą, strajków lub t.p., wydawnictwo nie odpowiada 
za dostarezanie pisma, a prenumeratorzy nie mają prawa do odszkodowania. 


przyjmuje od 11—12 w południe oraz od 5—8 po południu. 
ja otwarta od godziny 8 rano do godziny 6 wiecz. bez przerwy. 


Redaktor odpowiedzialny. w z.: Hearyx Ryszewski. 
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Tuzinkowy polityk. 


Piszą nam z Pomorza: 


Pan poseł Sacha, naczelny redaktor 
„Słowa Pomorskiego”, upatruje mą- 
drość polityczną w policyjnem oczer- 
nianiu przeciwnika.  Jestto coprawda 
dziedziczny błąd endecji, ale sposób jak 
na obecne czasy przestarzały, a zatęm 
bezskuteczny i rzucający złe światło 
na jego autora. Policyjna polityką p. 
Sachy polega na wychwytywaniu z ga- 
zet wycinków, które mogą jego zda- 
niem przedstawiać w ujemnem świetle 
działalność przeciwnika. Taki sposób 
walki jest może dziś jeszcze wskazany 
wobec poszczególnych działaczy w Ma- 
topolsce, którzy zaprzedawali interesy 
ludu polskiego za grube judaszowskie 
srebrniki stańczykom galicyjskim i 


spokrewnionym z nimi żydom, ale na-| 


zbyt trywialny i wprost dziecinny jest 
pn tu na gruncie byłego zaboru pruskie 
po wobec działaczy, których zasługi wo- 
bec społeczeństwa golskiego są tego ro- 
dzaju, że wobec nich jest p. Sacha bar- 
dzo a bardzo mały. 

Gdyby p. Sacha chciał uchodzić za 
polityka nie tuzinkowego, ale za takie- 


BO, z którego zdaniem wypadało by się | 


liczyć, to starałby się wniknąć nasam- 
przód w przeszłość działacza jak p. Te- 
ska, zanim by się poważył dawać mu 
rady i wskazówki. 

W ostatnim swym artykule pod na- 
główkiem „czy otrzeźwienie”*, zarzuca 
p. Sacha „Dziennikowi Bydgoskiemu*, 
že stał w pobliżu różnych piśmideł za- 
granicznych, żyjących z ulicznej i ryn- 
sztokowęj sensacji. To są te dzienniki 
zdaniem p. Sachy, które zapominają w 
naszej dzielnicy o posłannictwie naro- 
dowem. Gdyby dziś żył p. Zagłoba, toby 
powiedział o p. Sasze: Darujcie mu mi- 
li czytelnicy, bo to jest redaktor, który 
nie wie, gdzie u „koguta jest głowa, a 
gdzie ogon“, 

Kto jest p. Sacha, który śmie rzucać 
błotem na poważne pismo? Nikt o nim 
aż do chwili objęcia przez niego redak- 
cji „Słowa Pomorskiego“ nie słyszał. 
Nikt nie wiedział do tej chwili, by p. 
Sacha brał udział w jakiejkolwiek pra- 
cy społeczno-narodowej. Gdy działacze 
jak p. Teska kładli całe śwe jestestwo 
na służbę dobra ludu polskiego, by w 
nim zachować ideał narodowy, to p. Sa- 
cha siedział w Małopolsce i horyzont je- 
go życzeń i pragnień nie wychodził pra- 
wdopodobnie poza ramy otrzymania cie- 
płej posadki w hierarchji urzędniczej. 
Gdyśmy tu pod Prusakiem starali się o 
wychowanie społeczeństwa w poczuciu 
narodowem, w cnotach prawdziwie oby- 
watelskich, gdyśmy walczyli z całem 
zaparciem nad utrzymaniem każdej 
piędzi ziemi w ręku polskiem i Kładliś- 
rmy z całym zapałem podwaliny pod 
zdrowy polski handel į przemysł, gdy- 
śmy tu dokładali wszelkich sił, aże- 
go, coby has mogło materjalnie i ducho- 
wo uniezależniać od Niemców i Żydów, 
to ziomkowie p. Sachy prześcigali się 
prawie że na wyprzódki, ażeby pozby- 
wać się ojcowizny w ręce żydów. Gdy- 
śmy tu dokładali wszelkich sił, aże- 
by zachować w czystości nasz ideał na- 
rodowy, to w Małopolsce kalano go ła- 
'zeniem się przy wyborach ze żydami, 
poświęesjąc najżywotniejsze interesy lu 
du polskiego. Gdyśray tu stawiali pod 
pręgierz pogardy publicznej sprzedaw- 
tzyków i osobników, którzy łączyli się 
z wrogiem, gdyśmy pilnowali pod Każ- 
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Nakład 27 000 
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Adres 
redakcji i administracji 
ulica Poznańska 30. 
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Drukiem i nakładem 


— Bank Ludowy. 
Konto czekowe: 


Telefon naczelnego redaktora nr. 316. 


BYDGOSZCZ, środa, dnia 16 września 1925 roku. 


Prezydent Wojciechowski w Chodzieży 


Chodzież, 14. 9. (PAT) Odwiedziny p. 
Prezydenta Rzplitej były dla ludności po- 
wiatu dniem uroczystego święta narodo+ 
wego, Do miasta Chodzieży pośpieszyły 
rzesze mieszkańców ze wszystkich stron 
powiatu. Na drodze, którą p. Prezydent 
Rzplitej przejeżdżał, ustawiono kilka- 
dziesiąt łuków tryumfalnych. Na dwor- 
cu przedstawili się p. Prezydentowi re- 
prezentanci miejscowych władz państwo- 
wych i magistratu. 

Pe mowie powitalnej, wygłoszonej 
przez starostę Jerzykowskiego, p. Prezy- 
dent Rzplitej odjechał powozem do sana- 
torjum. Na terasie sanatorjum powitał 
p. Prezydenta Rzplitej prezes poznań- 
skiej dyrekcji kolejowej p. Dobrzycki. 

Po modlitwie przed prowizorycznym 
ołtarzem X. dziekan Rozenberg dokonał 
poświęcenia gmachu, poczem p. Prezy- 
dent Rzplitej dokonał aktu otwarcia sa- 
natorjum. 

Przez bramę tryumfalna odbył się 


| wjazd p. Prezydenta do miasta. Wszyst- 


kie domy, zarówno należące do Polaków, 
jak i Niemców, były bogato udekoro- 
wane. 


BST 


P. Prezydenta powitał burmistrz mia- 
sta Chodzieży p. Maron. Po przedstawie- 
niu się miejscowych obywateli i naczel- 
ników władz oraz po produkcjach chóru 
odbyła się defilada wszystkich zebra- 
nych stowarzyszeń polskich i niemiec- 
kich, powstańców, wojaków, sokołów itd. 
`- Z miasta udał się p. Prezydent powo- 
zem do pobliskiego majątku Rataje, bę- 
dącego własnością sanatorjum kolejowe- 
go. Radca kolej. Szymański jako prze- 
wodniczący kasy emerytalnej wręczył p. 
Prezydentowi chleb i sól. 

Podczas śniadania, wydanego przez 
prezesa dyrekcji kolejowej, jako kurato- 
ra zakładu, na cześć p. Prezydenta czło- 
nek zarządu Stasiński wygłosił na cześć 
p. Prezydenta toast. P. Prezydent odpo- 
wiedział życzeniem: „Szczęść Boże!“ i 
wyraził nadzieję, że i inne dyrekcje ko- 
lejowe pójdą za przykładem poznańskiej, 
budując sanatorja. Po śniadąniu p. Pre- 
zydent żegńany owacyjnie, edjechał do 
Poznania, dokąd przybył o godz.-19.30. 

O godz. 20 p. Prezydent Rzplitej odje- 
chał do Warszawy. Pociągiem tym rów- 
nież wyjechał p. min. Tyszka. 


Z Inowrocławia donoszą nam, że 
naczelnik saliny p. Niewiadomski zo- 
stał z urzędu usunięty za manipulacje, 
których dokonywał na korzyść — wła- 
snej kieszeni. 

Okazuje się, że był on wspólnikiem 
dwóch spółek, w Warszawie i Katowi- 
cach, które trudniły się sprzedażą soli. 
Operowano w taki sposób, że — dla 
lepszej konjunktury — całemi tygod- 
niami w Inowrocławiu i okolicy brakło 
zupełnie soli bydlęcej. Nadużycia by- 
ły dawno stwierdzone przez, rewiden- 
tów, ale protokuły rewizyjne ginęły w 


Usunięcie z urzędu naczelnika saliny inowrocławskiej. 


w tę sprawę. 


Warszawie, bo dostawały się do rąk re- 
ferenta, który był protektorem p. Nie- 
wiadomskiego. Ów referent podobno 
także został usunięty. Należał on do 
tych samych spółek dochodowych, co 
p. Niewiadomski. 


Nadużycia takie możliwe są przy na- 
szej gospodarce monopolowej. 


Również donoszą nam z Inowrocła- 
wia o niejasnych operacjach przy do- 
stawie skór do więzienia. Spodziewa- 
my się, że władze nadzorcze wglądną 


Przeciw zaborczym zamiarom Niemiec 
Włochy żądają gwarancji niepodległości Austrji. 


Londyn, 14. 9. (PAT) Donoszą, że Wło- 
chy na konferencji ministrów zagr. do- 
magać się będą od Anglji gwarancji swo- 
ich granic z Austrją. 

Londyn, 14. 9. (PAT). Nota sojuszni- 
ków, zawierająca propozycję zwołania 
konferencji ministrów spraw zagr. dla 
omówienia kwestji układu o bezpieczeń- 
stwie, wręczoną została rządowi niemiec- 
kiemu we wtorek 15 bm. za pośrednic- 
twem ambasadora francuskiego w Berli- 
nie. Zgodnie z poprzedniem porozumie- 
niem ministrów nota podpisana została 
jedynie przez Brianda. Jednakże życze- 
nie, wyrażone w nocie, by ministrowie 


dym względem czystości obowiązków 
obywatelskich i społecznych, to w dziel- 
nicy p. Sachy panowało najczarniejsze 
kupczenie interesami Społeczeństwa ga- 
licyjskiego, Toć niedawno temu przy” 
pomniano, jak to Jan Stapiński przyjął 
od stańczyków w podarunku 80 tys. ko- 
ron, by za nie zaprzedać im wyborców. 

I p. Sącha Śmie pisać, że w „naszej 
dzielnicy (p. Sacha się pomylił, bo to nie 
jego dzielnica. — Przyp. autora) niektó- 
re dzienniki zapominają o posłannic- 
twie narodowem a naśladują skłonno- 
ści różnych piśmideł zagranicznych, ży- 
jących z ulicznej i rynsztokowej sensa- 
CI 


spraw zagranicznych państw zaintereso- 
wanych ustalili termin i miejsce propo- 
nowanej konferencji, potwierdzone 2o- 
stało przez rząd angielski i podtrzymane 


będzie przez ambasadora angielskiego w | 


Berlinie. Podstawą przyszłych rokowań 
ministrów spraw zagr. będą pojekty u- 
kładu o bezpieczeństwie i traktatów arbi- 
trażowych między Niemcami a Francją 
i Belgja, opracowane przez rzeczoznaw- 
ców prawnych państw sojuszniczych i 
Niemiec. Projekty te jednak, zdaniem 
kół politycznych, nie mogą wiązać mini- 
strów, którzy będą brali udział w nara: 
dach. 


NN CZY: OI nici ad R ERE ER nnn 


Podobny sąd mógł wydać nietutejszy 
obywatel, mógł to zrobić ktoś, który po- 
chodzi z krainy rozmaitych „przekup- 
nych piśmideł ulicznej i rynsztokowej 
sensacji* i — Bociana, Mógł to dalej 
napisać zarozumialec, który abecadła 
politycznego jeszcze nie zna, bo inaczej 
nie taksowałby przeciwnika chwilowym 
nastrojem swoim i wycinkami z gazet, 
ale wniknąłby w jego zasługi, . przed 
którymi p. Sacha powinien złożyć po- 
kłon do samej.ziemi. 

Pan Sacha zarzuca „Dziennikowi 
Bydg. jakieś zaprzedawanie interesów 
polskich Niemcom, dalej zniesławianie 
Polski w oczach zagranicy, wskutek 


ETRET FZ TU TAL POKAWOYJW ES 4 PWZ 


„Drukarni Bydgoskiej" Spółki Akce. 


OGŁOSZENIA ~ 


15 groszy od wiersza milim., szerokości 36 milim. Za reklamy od milim. na 
stronie przed ogłoszeniami 72 milim. 48 groszy, w tekście na drugiej lub dal- 
szych stronach 58 groszy, na 1-ej stronie 1 złoty. 
tytułowe 28 gr., każde dalsze 40 groszy, dla poszukujących pracy 50 proc. zniżki, 
Przy częstem powtarzaniu udzielasię rąbatu. Przy konsursacn i dochodzeniach 
sądowych wszelkie rabaty upadają. Ogłoszenia zagraniczne 100%, nadwyżki. 


Rękopisy zostają w administracji. — Konta bankowe: Banx Bydgoski T. A. 
-- Bank M. Stadthagen T. A. 
P, K. O. nr. 203713 — Poznań. 


Aby uniknąć nłedokładności, ogłoszeń telefonem nie przyjmuje się. 
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Drobne ogłoszenia słowo: 


-— Bank Dyskontowy. 


Telefon redakcji 326, 
Rok XIX. 


zbyt jaskrawego przedstawiania niedos 
magań Polski. 

Co to ma znaczyć? Czy p. Sacha gry- 
zie się może na „Dziennik Bydgoski“ i 
inne pisma za to, że wskutek ich oby< 
watelskiej odwagi otwarto Warszawid 
oczy na Stosunki na Pomorzu, ujawnio+ 
ne przedewszystkiem w procesie toruń: 
skim? Bo my wiemy o tem, że p. Sacha 
upatrywał w rozmazywaniu procesu to- 
ruńskiego robotę, uprawianą dla Niema 
ców. Pan Sacha jest pod tym względem 
jednej myśli z wszystkimi tymi osobni< 
kami, którzy w ujawnianiu wszelkiej 
zgnilizny upatrują „gefundenes Fresi 
sen“ dla Niemców. Woli za to kiepskim 
swym nosem szukać w ulicach i rynsz< 
tokach cudzych, tylko że tu daremnią 
węszy. 

Powtarzamy — p. Sacha jest tuzini 
kowym politykiem, jest jednym z tych 
słynnych „fresserów“ Niemców, którz 
ani jednego Niemca nie potrafią prze 
gnać zagranicę. Prowadzi z nimi po+ 
dobną walkę, jak jego bratnie organy ` 
Warszawie ze żydami. Dużo wielkie 
gęby, ale twórczej myśli brak, Dziwn 
jest jednak rzeczą, żó p. Sacha, K 
się tak zawziął ma „Dziennik Bydg.* 4 
powodu Niemców, daje żydom spokój 
Czytamy „Słowo Pom.“ skrzętnie, ało, 
nie przypominamy sobie, ażeby tam 
wspomniano o niebezpieczeństwie żyĄ 
dowskiem. Wiemy, jak bratni jego or4 
gan „Kurjer Poznański“ walczy z żydas 
mi, jak stara się dzielnicę poznańską u 
chronić od żydów, w „Słowie Pom.“ 
tego wszystkiego nie pozytywnego nią 
widzimy, 

Radzimy zatem p. Sasze nie odgry 
wać roli moralizatora. politycznego w naj 
szej dzielnicy, jak ją nazwał, Brak mu 
po temu odpowiednich zdolności i — e4 
tyki. Najazd na „Dziennik Bydgoski'* 
trąci bowiem w związku z endeckim 9 
ganem bydgoskim najpospolitszym s 
tażem politycznym, obliczonym na pod 
kopanie moralnego kredytu temu pi+ 
smu w społeczeństwie w interesie en< 
decji. A taka polityka ma krótkie nogi, 
zwłaszcza gdy ja uprawia — tuzinkowyj 
polityk. i Radi. 


mameet 


Witos o pogłoskach w sprawie nowego 
rzadu. £ 

W rozmowie ze współpracownikieną 
„Gońca Krakowskiego“ p. Witos, zapy< 
tany, ile jest prawdy w tem, że Marszaj 
łek Sejmu p. Rataj prowadzi w Zakopa4 
nem układy w sprawie nowego Rząd 
parlamentarnego, zaprzeczył temu. 

P. Witos dodał: „Ja uważam, że wy+ 
suwanie dziś jakiegokolwiek parlamens 
tarzysty, a szczegółnie Marszałka Rata4 
ja, na stanowisko Premjera, byłoby, 
głupstwem politycznem. ; 

Oddziały Druzów pod wodzą 

oficerów niemieckich. - 

Loudyn, 14. 9. (PAT). Działalność po4 
wstańcza Druzów i ich opór przeciw Frana 
cuzom skłoniły rząd palestyński do poczy< 


"nienia zarządzeń celem przeszkodzenia ewe 


na 

tuałnym napadom Druzów na terytoria 

palestyńskie. „Times“ stwierdza, że oddzia< 

fami Druzów dowodzą byli oficerowie Feisalę 

oraz byli oficerowie niemieccy. SBE, 

(Sąd żydowski w Mińsku. 

Dnia 1 października rb. otwarty Zos 

stanie w Mińsku sąd sowiecki dla lud+ 
ności żydowskiej. Wszystkie proces) 

sądowe toczyć się będą w tym sadzie w 
języku żydowskim. 1 
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-~ Ze zjazdu ziemian. 
` Radzono nad refórmą rolną. 
m 2 „ Warszawa, 13 września. 


* Obrady Zjazdu ziemian toczyły się 
w czterech sekcjach, 

Pierwsza sekcja reformy rolnej, któ- 
rej przewodniczył Mieczysław Chłapów- 
ski. 

Druga polityczna, przewodniczył jej 
Eustachy Sapieha, zastępca Władysław 
Chłapowski. 

Trzecia gospodarcza, przewodniczył 
p. Arkuszewski, zastępea p. Zygmunt 
Zamoyski. 

Czwarta społetzna, przewodniczył p. 
Zygmunt Leszczyński, zastępca Włodzi- 
mierz Dzieduszycki, 

Obrady byly poufne. Prasy nie za- 
prosżóńo, dostęp członków zjazdu na, ob 
rady sekcyjne był bardzo śćiśle kontro- 
iowany. Widać z tego, że omawiane by- 
ły Środki walki przeciw reformie rolnej. 


Na zjazd przybyło 3900 ziemian ze 
wszystkich stron kraju. Walne zgroma- 
"dzenie zjazdu otworzył książę Kazi- 
mierz Lubomirski mową, w której zapo- 
wiedział, iż celem zjazdu jest ekonomi. 
czna i pólityczna organizacja żiemiań- 
stwa. , 

Po przemówieniu ks. Lubomirskiego 
przystapiotó do wyboru przewodniczą- 
cego zjazdu. 

Prezesem Honorowym zjaźdu wybra- 
no sBeńjora polskiego żiemiaństwa Fer- 
dynanda ks, fadziwiła. Wybór ten po- 
witano oklaskami. Na rzeczywistego 
prezesa zjazdu wybrano Kazimierza Pu- 


klakowskiego. Do prezydjum weszło 7 
witepreżesów: 1) Stanisław Konopka, 


3) Józef Duńin Karwicki, 3) Marjan Ki. 
niorski, 4) Jan Mycielski, 5) Edward 
Woyniłłowicz, 6) dr. Tadeusz Szułdrzyń 
ski, 7) Witold ks. Czartoryski. 

Utworzono 4 sekcje: 1} sekcję pólity- 
cna pod przewodnictwem Eustachego 
ks. Sapiehy, 2) sekcję organizacyjno- 
społeczną pod przewodnictwem Zy- 
gmuntą Leszczyńskiego, 8) akcję refor- 
my rolnej pod przewodnictwem Mieczy- 
sława Chłapowskiego, 4) sekcję ekono- 
mieczną pod przewodnictwem Marjana 
Arkuszewskiego. 

Również ukonstytuował się komitet 
redakcyjny, z prezesem Adamem hr. 
Stadnickim na czele. 

Po wyborach preses zjazdu Fudako- 
wski, w dłuższem przemówieniu scha- 


 rakteryzował aktualne zadnia ziemian. 


Z kolei wygłosili referaty pp.: Stefan 
Godlewski ref. dotyczący projektu re- 
formy rolnej, Jałowiecki o konieczności 
organizacji ziemiaństwa w życiu spo- 
iecziiem, i p. Aleksander Meysztowiezż, 
o politycznych dążeniach i zadaniach 
ziemiaństwa. 

P. Meysztowicz przedstawił program 
polityczny, który przedłoży komitetowi 
jako program wyłonić się mającego 
stronnictwa, 

Program tón sformułowany. 
następujących 15 punktach: 


1) Hołkdowanie zasadom katolickiego 
Kościoła, z zapewnieniem swobody wy- 
znań, nie zagrażających moralności pu- 
blicznej. 

2) Siłą zbrojna dla ochrony granic i 
honoru Polski.  Stłumienie knowań 

wewnatrz Państwa, 

3) Uszanowanie prawa własności, zgo 
dnie z Konstytucja. Nietykalność zapi- 

. Rów i fundacji. 

4) Walka ze wszystkimi przejawami 
bolszewizmu w Polsce, 

5) Zmiana systemu wyborczego do 
Sejmu, Senatu i samorządów. 

6) Trybunał sądowy, wstrzymujący 
mot ustaw niezgodnych z Konstytucją. 

- 100 Wzmocnienie Naczelnej Władzy. 
Państw. 

8) Zrównanie praw Sejmu i Senatu. 

9) Przestrzeganie prawa edwoływa- 
-nia się do Sadów na zarządzenia admi- 
nistracyjnć, wykonanie art. 59, 78 i 181 
Konstytucji. 

10) „Walka z etatyżmem, zródukowa- 
nie rozchodów państwowych, 

11) Reformy Społeczne, przeprowa- 
dzone drogą ewolucji i z uwzględnie- 
niem zasobów Państwa. 

12) Ochrona robotnika. Wolność pra- 
cy, wzmożenie jej inteńsywności. 

13) Powszechne nauczanie. Rozwi- 
nięcie szkół zawodowych. Ochrona 
szkoły prywatnej. 

14) Walka z zarządzeniami odpolsz: 
iaa ep Kresy. 

15) Ochrona praw Polaków poza gra- 
micami Polski MA ; 
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jsta naszego z okazji Zjazdu śpiewacze- 
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Mr. 318. 


bu jeneralnego, miały charakter akcji 
wojennej przeciw Polsce, 

Armja została podzielona na dwie 
części. Pierwsza armja czerwona miała, 
przedstawiać armję polską, idącą od 
strony Pomorza względnie Grudziądza, 


ya 
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Piszą nam z Gdańska: 
Cześć pieśni! Óto hasło, które roz- 
brzmiewało w niedzielę na ulicach mia- 


go, zorganizowanego przez Zarząd Okrę 
gu VI na Wolne Miasto Gdańsk Pomor- 
skiego Związku śpiewaczego z ruchli- 
wym prezesem Stanisławem Leszczyń- 
skim na czele. Na zjazd ten zjechała się 
polska brać śpiewacza z całego Wolne- 
go Miasta i na który przybyło również 
kilka kół z Pomorza. ` 
Niestety stwierdzić należy, że udział 
kół z Polski był bardzo nieliczny w po- 
równaniu dó Zjazdu w roku ubiegłym, 
w którym wzięło udział oprócz kilka 
chórów położonych bliżej Gdańska 
Mmiejscówóości pomorskich, także chóry z 
Bydgoszczy, Poznania i Włocławka: A 
szkoda wiclka, bo właśnie do Gdańska 
na podobne Zjazdy powinno przybyć 
jak najwięcej chórów z Polski, aby u- 
działeń swoim w święcie pieśni pol- 


cy i poświęcenia? * 
Hasłem więc śpiewaczem „Cześć pie- 
i snil“ otwieram tę uroczystość Śpiewa- 
cza, uroczystość piękną w majestatycz= 
nym blasku płynącej pieśni polskiej". 
Burza oklasków zgromadzonej dru- 
|żyny śpiewaczej i publiczności dowio- 


pięknej mowie ojczystej! Będziemy ją 
7 ci rd ra rusk 66 chetniać, będziemy jej strzec, iako naj. 
wyciężyra „p a m 
kieruje ona sercami ludzkiemi i wstrzą- 
odbyły się nad granicami Pomorza. Ma» | Wisłę dostępu do Prus Wschodnich, święte uczucie a co więcej — jest ona 
przeprowadzić swego zadamia. Mane- ży 
ż dełegacje tajn organizacji bo- | 1 
RICE RL - wesołą pieśń, albowiem danem nam jest 
Bezkarny pogrom żydów w Saksonji. pio zieen oe syty, ay 
którzyście może zapomnieli, ulegając 
niosła, że w dniu Hindenburga niemcy |żeni są członkami partji Deutsch-Vól- 
potajcie nam Waszą dłoń bratnią, a je- 
aresztowano parę osób. Obecnie przy- | żonych uwolniono. i f 
poświęcać się naszej sprawie, to prze- 
kierował sąd przy wydawaniu wyroków | my napewno conajmniej tuzin komisji 
palcie w ich sercach ten święty znicz, co 
sze to krew z krwi, kość 2 kości naszych 
się odśpiewaniem hymnu „Boże coś Pol |ciążący na mnie obowiązek i słowami 
próba generalnego chóru okręgowego w | Stepem swoim uprzyjemnić nam pragną 
Strzelnicy napływać publiczność polska 
Zjazd prezes Okręgu Gdańskiego p. Sta- 
tych wszystkich, którzy nie ulękli się 
dła, że prezes Lesżczyński trafił słowy 
swoójemi do sere wszystkich. 
niem jakichkolwiek innych ofiar, byle- | NE y $ 
kł festyn pieśni polskiej. |gowego męskiego, który odśpiewał „Po- 


pielęgnować j szanować, będziemy wo- 
cenniejszego skarbu, albowiem w niej 
na manewrach w Prusach Wschodnich. : 

isa nimi żywiej w radości i smutku. 
Z przebiegu manewrów okazało się, | „m ważnym czynnikiem narodowym 

iąte. W mane- 
MAJ spare AŚ Rb, KA A zatem, Szanowne Siostry ij przeza- 

s. I 
lowych Ffu a po wyzbyciu się tego wszystkiego, co 
nym sztandarem. Wy wszyscy, kłórzy 
Jaki byłby hałas, gdyby to się stało w Polscel 
przemacy istniejących stosunków, że i 
nacjonaliści wybili wszystkie szyby w | kische, napad nosił charakter wybitnie | x jei ; 
; żeli już z wyższych od Was, nieżależ- 
szło do procesu, Ciekawe są — pisze Gdyby podobna rzecz, co zresztą jest 5 ) 
każcie przynajmniej dzieciom Waszym 
z czasem wybuchnie potężnym płomie- 
| dziadów i pradziadów, 

skg!“ podzięki spłacę dług wdsięczności tym 
domu Akademickim. | chwilę naszego z nimi pobytu, choć w 

i przybywały drużyny śpiewacze. Krót- 

nisław Leszczyński następujący słowy: 

ani znojów, ani trudów dalekiej podró 
by tylko stanąć w gronie sióstr í braci| Nastąpił pod batutą dyrygenta okre- 
witanie* Kazury i „Piosenkę żolnier- 

Muzyka i pieśń polska stala się łą- A c y 


| kolo niej gromadzić się i nią się Uszla- 
tkwi niezmierna moc i potęga, albowiem 
Manewry pierwszej dywizji pruskiej |a druga pod Opaleniem broniła przez į Pieśń „polska; wzbudse: w. z4d-potężnć 1 
że armja pruska nie mogła zupełnie | oo przetworzył raj w serdeczny dar Bo- 

i sztabu Seckt, ró- 
Poeh Preuoaot Jara eir cni Bracia nasi, wznieśmy i zanućmy 
T |nas bolało, niepokoiło lub bojaźnią na- 
stoicie jeszcze opodai naszego grona, 

Żydowska Agencja Telegraficzna do- | sie walki politycznej, a ponieważ oskar- 
w żyłach waszych polską płynie krew, 
synagodze w Schlochau w Saksonji. Ża- | polityczny. I dlatego wszystkich oskar- l 

nych przyczyn nie możecie odddawać i 

prasa żydowska -- motywy, którymi | możliwe, trafiła się w Polsce, mielibyś- | 
naszą polską pieśń w spuściźnie i roz- 
i ņiem i świadczyć będzie, że dzieci Wa- 
Uroczyste nabożeństwo zakończyło | Pozwólcie, że spełni przy tej okazji 
Zaraz po nabożeństwie odbyła się | wszystkim Paniom i Panom, którzy wy- 
h w tem, co nam odtworzą, trudu i znoju 
Już o godz. 5 po południu zaczęła do = Ju, 

ko pó godzinie 6 wieczorem otworzył 

„Witam i pozdrawiam zwłaszcza 

ży, którzy nie cofnęli się przed złoże- 
swoich, święcących tu w Gdańsku wiel- | S9Wego p. Muzyka, śpiew chóru okrę- 
jską* Duniewskiego oraz okręgowego 


3 1 . |cząćóm nas wszędzie i zaws oidi i 6 wy Psal 
skiej w Gdańsku dodać ducha tutej. | pierczerwalnem. Pieśń zodzirneć pri | Gomółki 1 kd aj Rzepki jesz 
szym drużynom śpiewaczym do dalszej , i Gomółki i „Mamra Rzepki. Szcze- 


jęta od rodzica naszego już wtedy, gdy- 
śmy mie umieli jej ani kochać wszyst- 
kiemi strunami serc naszych, ani jej od- 
twarzać w potężnych 


| góinie „Psalm* wywarł na słuchaczach 
ogromne wrażenie, to też oklaskom nie 


i było końca. 
jej tielodjach. |” ©. 


pracy na niwie pieśniarskiej i szerze- 
nia kultury polskiej. 
Przybyłą z Pomorza brać śpiewaczą 


witali na dworcu głównym przedstawi- Pieśń nicodstepn rzyjaciel 1 towa- | Programowo nastąpiły występy po- 
ciele Okręgu gdańskiego, poczem skie- | prou PAYI sy re ; no. | pisowe, o wyniku których napiszę w na- 
rowano ją do Domu Polskiego na śnia- ARA PARY BAC Moon 62) Artus 


cząwsży, poprzez pierwsze dni dzicię- | 
cych naszych lat aż do owych czasów, | m 
kiedy było ją nam wolno nucić tylko jĘ 


A . 4 
ukradkiem Wśród zterach ścian wéra | |n ofifyt Eip dog 


istępnym numerze. 
danie. PAETE DATA 
O godz. 11% przed południem w ko- 
ściele św. Stanisława we Wrzeszczu od- 
było się tak z okazji Zjazdu śpiewacze- 
go, jak į z okazji Zjazdu inżynierów ko- 
lejowych z całej Polski uroczyste nabo- 
żeństwo, które celebrował ks. prof. Mi- 
szewski, a kazanie, zastosowane do uro- 
czystośći śpiewaczej, wygłosił ka. prob. 
Komorowski. Nabożeństwo upiększył 
chór „Cecylji* gdańskiej, który pod ba- 
tutą p. Tadeusza Tylewskiego odśpie- 
wał mszę na cztery głosy Wincentego 
Gollera „Beati pacifici“ z towarzysze- 
niem orkiestry. 


W dr. „A iy 

acc lub w gronie zaufanych przyja- francaises l 

ciół j rodaków, za czasów naszej niewo- f 
a $ a zej Nniewo „Sekwana” 


A f k 
i 3 Otwiera się 21 września b. r. w Bydgoszczy. Ñ 

A gdy po 150 letnim, pełnym męki iff opajmu: | z | 
W ` JE ejmuje: Księgarnię francuską I wypaży- | 
znow Mai gdy laj haje IM  czalnię u Braci Bażañskich, Gdańdka 3 | 
olgoty, Którą przechodził naród polski jh sh i 
zawitała nam jutrzenka wolności i swo |Ś niej A PSI | = ge wiał 3 
W końcu roku szko'nego ucsniowie dostaną É 


body -— pieśnią znowu, pieśnią dzięk- 
czynienia wyrażaliśmy uczucia radością |Ň „Diplome d'Etudes Françaises“, Wpisy 5 sł. $ 
P miesięcznie. 122707 | 
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z promieniejących naszych serc. e 
Nasza piękna polska pieśń w naszej | čem 
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Abd - el -Krim z swoim sztabem. 


Samoloty francuskie w walce z kabytami, którzy unikając spotkania 
A (Najnowsza fotogralja jednego z pism niemieckich h 
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Gniezno, dnia 12. IX. 


Od tygodnia zgórą padający deszcz 
nareszcie zakończył swą pracę... Już z 
samego rana forsownie przecierało się 
przez chmury wschodzące słońce, roku- 
jąc jeżeli już nie stałą, to w każdym 
bądź razie chwilową przynajmniej po- 
goda... Już o godz. 8-ej rano można by- 
ło być pewnym, że pogoda utrzyma się 
przez czas dłuższy, a to było w tym wy- 
padku wszystkiem... 

Nadeszła wreszcie godzina 9 m. 45 
jak bylo zapowiedziane w programie u- 
rzędowym, przybył pociąg Prezydenta 
Rzeczypospolitej, powitany. jak już 
Wam telefonicznie komunikowałem, 
przez kompanję honorową, władze pań- 
stwowa, komunalne i wojskowe. 


Pan Prezydent przeszedł przed fron- 
tem, powitał obecnych i wreszcie w po- 
wozie, zaprzężonym w parę pięknych cu 
gowych „kasztanów“ skierował się ku 


katedrze... 
Liczne Stowarzyszenia Wojskowe, 
zawodowe, społeczne i kulturalne, jak 


niemniej młodzież szkolna i przybyłe na 
tę uroczystość z Poznania organizacje 
akademickie, wyciągnięte w szpalery 
serdecznie witały Dostojnika Państwa.. 
Na przestrzeni od dworca do kątedry 
wspaniale udekorowano sztandarkami 
i zielenią domy, balkony i składy... Wre 
szcie o godz. 10-ej stanął Pan Prezydent 


w katedrze, zajmujac należne mu miej- 


sce w Prezbiterjum naprzeciw tronu bi- 
skupiego... Otoczony liczną asystą u- 
kazał się przed ołtarzem celebrans ks. 
biskup Laubitz.. Zagrzmiały organy; 
zimne granitowe sklepienia prastarej 
katedry obijały się kojące ból i niosące 
nadzieję dźwięki pieśni nabożnych. Pod 
wytrawnem kierownictwem ks. Tłoczyń 
skiego odśpiewał chór mieszany mszę 
Heydna, a w czasie „Ofertorjum'* (Ofia- 
rowania) „Tantum ergo“ Mozarta. Przy 
znać trzeba na tem miejscu, iż chóry 
spełniły swe zadanią znakomicie świad- 
cząc, iż zajęły wysukie miejsce w dzie- 
dzinie artystycznego wykonania tych 
pięknych a trudnych w wykonaniu pie- 
Bni... 

Wreszcie „Credo Na ambonie uka- 
zuje się czcigodna posłać ks. kanonika 
Lisieckiego i płyną z złotych ust jego 
słowa mocne, potężne i wspaniałe: 
„.„W niezwykle podniosłem uczuciu serc na- 
kzych przeżywamy chwilę obecną. Chwila za- 
prawdę przedziwna. Stoimy tutaj i sprawujemy 
święte obrzędy, a równocześnie budzi się w nas 
świadomość, że w tym samym momencie, oczy 
całej Polski zwrócone ku tej górze Lechowej, co 


pie prg TED omie blaskiem URM 


" .Przetłumaczyła dla „Dziennika Bydgoskiego" 


J. P. 


(Ciąg dalszy) 
Pomiędzy gabinetem p. Fauville a Ko- 


rytarzem znajdowały się podwójne 
drzwi, z których wewnętrzne były obite 
materacami. Z drugiej strony korytarz 
był oddzielony od przedpokoju ciężką 
kotarą. 

— Możesz spać — rzekł Perenna do 
Mazeroux — ja będę czuwać. 

— Ależ pan chyba nie przypuszcza, 
żeby jakiś napad był możliwy? 

— Prawdopodobnie nie, dzieki przed 
sięwziętym ostrożnościom. Nie trzeba 
jednak zapominać o przestrogach Verota. 

— Niechże mnie pan obudzi, jak bę- 
lzie moja kolej czuwania. 

-— Nieruchomi siedzieli jeden obok 
drugiego zamieniając jeszcze słów parę 
od czasu do czasu. Poczem Mazeroux 
zasnął. Don Luis siedział cicho, nasłu- 
chując. Willa- cała zdawała się być po- 
grążoną we śnie. W oddali słychać było 
przejeżdżające samochody lub „doróżki. 
Słychać było też ostatnie pociągi na linji 
Auteuil. 

Don Luis wstawał parę razy i słuchał 
pode drzwiami inżyniera. Żaden odgłos 
jednak nie dochodził jego uszu. Hipolit 
F'auville najwidoczniej musiał spać spo- 
kojnie. 

Około drugiej w nocy samochód za- 
trzymał się przed willą. Służący, oczeku- 
jacy widocznie powrotu pani domu, po- 
śpieszył drzwi otworzyć. Perenna zgasił 


SC RW e ES 


” Uroczystości 


Duch narodu 


Miiośnicjszej Rzeczypospolitej. 
w najgłębszem skupieniu staje u swej kolebki, 
staje razem z nami w tej prastarej, czcigodnej 
katedrze gnieźnieńskiej. i 

Więc chwila zaprawdę przedziwna, jak prze- 
dziwne to miejsce, w które się dzisiaj wpatrzyły 
oczy narodu i nad którem się zadumał Duch 
Jego. 

Toć kiedyś, w czasach zamierzłych, z tej góry 
Lechowej, z tego właśnie miejsca orzeł biały do 
lotów podniebnych skrzydła swe rozwinął, Tutaj 
gdzie te ptaki srebrnopióre gniazda swe słały, 
wrosła swemi podwalinami głęboko w ziemię 
ojczystą i z niej, jak gdyby z serca i duszy na- 
rodu w górę strzeliła święta Macierz kościoła 
polskiego, najczcigodniejsza katedra nasza. Od- 
tąd z tem miejscem związane i splecione wieko- 
we dzieje nasze. Tyle tutaj pomników świetnej 
przeszłości naszej; tyle wielkich imion na ka- 
mieniach tej świątyni wyrytych Tutaj ojcowie 
nasi przychodzili w ważnych momentach dziejo- 
wych i nie było bodaj w przeszłości naszego na- 
rodu zdarzenia wielkiego, któreby się echem nie 
odbiło o mury katedry gnieźnieńskiej. Kiedy zaś 
w chwili uroczystej jak ta, którą obecnie prze- 
żywamiy, naród cały w tej świątyni się gromadzi 
to zdaje się, jak gdyby wśród jej sklepień wy- 
niosłych, błąkały się jeszcze echa modlitw i sze- 
ptów tutaj do Boga zanoszonych, jak gdyby te 
mury drżały jeszcze odgłosem wielkich tryum- 
fów, za które tutaj, u grobu św. Wojciecha naród 
Bogu zawsze dzięki składał. * 


I przedziwną obecnie na takiem miejscu prze- 
tywamy chwilę. Otóż w tym momencie staje 
przed nami postać wspaniała, bohaterska, po- 
stać króla - olbrzyma, co w zaraniu dziejów na- 
szych niesłychanym czynem twórczej swej myśli 
i władnego ramienia swego naród polski zjed- 
noczył, do życia zbudził i zdumionerau pokazał 
światu. To paier patriae! To twórca, ojciec Oj- 
czyzny! Bolesław Chrobry! 

Więc oczy całej Polski zwrócone dzisiaj na 
górę Lechową i prastarą katedrę gnieźnieńską 
i w skupieniu najgłębszem staje duch narodu 
wobec tej promiennej wizji przeszłości, by Świę- 
cić rocznicę, kiedy właśnie dziewięć wieków te- 
mu tutaj na tem miejscu Bolesław wieńczył nie- 
pożyte dzieło życia swego i koronę królewską 
kładł na chrobrą głowę swoją, rzucając funda- 
menty pod przyszłość i wielkość narodu. Nic 
więc dziwrego, że naród w takiej chwili tutaj 
się zgromadził, by swego ducha odświeżyć i skrze 
pić w wielkich wspomnieniach przeszłości, by 
dzięki złożyć Temu, który Sam jest narodów het- 
manem i wszechmocną swą ręką wskazuje i za- 
kreśla drogi, któremi one dla chwały jego i wła- 
snego szczęścia w pochodzie dziejowym kroczyć 


mają, Temu, który dla tych celów w narodzie 


wielkich budzi mężów, który Jego powołał i Jego 
ducha stygmatem wielkości naznaczył. 


r * 
* 


Tak jest, Bóg najwyższy to rzeczywiście wiel- 
ki hetman narodów, a całe dzieje ludzkości pi- 


elektryczność w korytarzyku i usunąw- 
szy zlekka kotarę ujrzał panią Fauville, 
a za nią idącego Sylwestra. 

Poszli na górę. Klatka schodowa po- 
grążyła się znowu w ciemnościach. Dłuż- 
szą chwilę jeszcze słychać było ruch 
i szmer głosów na piętrze. Poczem zapa: 
nowała głucha cisza. 

I w ciszy tej Perenna zaczął odczuwać 
coraz silniej nurtujący go niepokój. Dla- 
czego? nie potrafiłby tego wytłumaczyć. 
Lecz było to tak silne, że nie mogąc się 
opanować wyszeptał: 

— Pójdę zobaczyć czy śpi. Drzwi nie 
powinny być zamknięte na klucz. 
Rzeczywiście otworzył je bez trudno- 
ści i z lampką elektryczną w ręku zbliżył 
się do łóżka. 

Hipolit Fauville spał odwrócony do 
ściany. 

Perenna uspokojony wrócił na miej- 
sce i potrząsnął zlekka sierżantem: 

— Kolej na ciebie Aleksander! 

— Nie nowego, szefie? 

Nic. Spi spokojnie. 

Jakże pan o tem wie? 

Chodziłem przekonać się. 

To dziwne, że nic nie słyszałem. 
Prawda że sam spałem jak bydle. 
Poszli z Perenną do pokoju spiącego. 
— Siedźże tu więc spokojnie i nie 
obudź go — rzekł mu don Luis. — Ja też 
się zdrzemnę na chwilę. 

W ciągu nocy zmienili się raz jeszcze. 
Lecz nawet drzemiąc, Perenna zachowy” 
wał świadomość tego, co go otaczało. Li- 
czył uderzenia zegara, bijącego godziny 
w: pobliskim salonie. Na zewnatrz za- 
częło się wszystko jakby budzić do życia. 
Zaturkotały wózki z mlekiem. Rozległ się 
świst pierwszych pociągów. 

Wilia też jakby ożyła. Rozpoczął się 
ruch wokoło, 
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sane palcem wszechmocnej Prawicy ANN Tak 
jest, On sam im wskazuje gościniec, którym idą 
w nieprzerwanym pochodzie dziejowym; on sam 
wielkich im wskrzesza mężów. Czy to nie palec 
Boży, widocznie w dziejach owego małego ple- 
mienia, które niegdyś, przed wiekami On wy- 
brał z pośród wszystkich innych narodów by 
w nień przechować dla całej ludzkości odwiecz- 
ną swą prawdę i nadzieję? Patrzcie, jak Wszech- 
mocny sam porusza ziemię i niebo, by temu na- 
rodowi wybranemu stworzyć Ojczyznę. Patrzcie 
jak wzbudza mu wodza wielkiego, jak go wie- 
dzie z niewoli, jak morza fala dla przejścia je- 
go w kamienny pomost przetwarza, jak góry 
przed nim rozdziera, jak mnoży dlań cudy i całą 
zalęknioną naturę w biegu dła miego wstrzy- 
muje; bierze go za rękę jak matka swe dziecię 
i prowadzi go po ziemi, którą sam wybrał dla 
niego. Digitus Dei est hic *). Jest w tem zapra- 
wdę palec wszechmocnej prawicy Bożej. 


Patrzajcie, toć przecie pałeć wszechmocnej 
prawicy Bożej potężnym władcom Assyrji na, 
ścianacb złocistych,pałaców Babilonu wyrok za- 


głady pisze i tejże nocy przez nowy naród Medów 
do skutku przywodzi. To Bóg, który obozy wiaro- 
łomnego Senaheryba płomiennym mieczem swe- 
go archanioła w stosy trupów zamienia. To Bóg, 
który swe własne hufce niebieskie zsyła na po- 
moc zbudzonym przez siebie bohaterskim Macha- 
bejom. To Bóg, który poprzez wieki i i narody goto- 
wął drogę samemu sobie na oczekiwane z utęsk- 
nieniem przez ludzkość całą przyjście Syna swe- 
go. Więc wszechmocnem ramieniem swojem u- 
ciszył i zjednoczył wówczas świat, wojnami 
wzburzony i rozdarty, więc. na zawsze zatrza- 
snął kamiennych bogów bożnice, więc świ 
cały powalił do stóp krzyża Chrystusowego 
gitus Dei est hic. Palcem Bożym pisane 
ludzkości. i 
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Jeśli więc z pomroki dziejoweł 
wyłania naród, jeśli z tej góry 
lotów podniebnych białe się o 
na czele tego narodu staje m 
niewiele w dziejach ludzk 
nają się chyba spełniać 
wieczne zamysły Boże 
myśl olbrzymia, jeśl” 
czynu, który świat 
hic — jest w tym ' 
wicy Bożej. 

Jeśli ten moc” 
barkach swych 
graniczne bije 
miecz szczerb* 


*|Tak jest, 
wybranego, 
budzi wod: 
przed nim * 
tkniętą. I 
Pale 
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— Nie... 
Z lampką 
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śmiał teraz s 
Hipolita Fauv. 
zapanowało w 
— Szefie, or 
— Tak. Ite 
że on się nie por 
I to mnie przera. 
Wielkim wy. 
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jego rozumie hagn a fali battyckiej; jeśli dło 
jego mocarna na dalekiej rubieży spiętrzyła nie- 
bosiężnych Tatr szczyty, — Digitus Dei est hi 
Bóg tak chciał. To wielki hetman narodów jem 
i jego narodowi wskazywał drogę, którą ma ido 
czyć, bo przez ten naród, za jego sprawą, spełnią 
się mają nowe dla nas, ale odwieczne zp ać 
Boże. 

Jeśli ten król Chrobry sanior na początku 
dziejów naszych, pojął te wielkie Boże zamysły 
jeśli nadludzki czyn życia swego oparł o Chry 
stusa, krzyż i kościół jego, jeśli tutaj na górzą 
Lechowej przy swej własnej siedzibie, nad gro4 
bem wielkiego męczennika, którego on sam na 
tchnął ideą apostolstwa wśród ludu swojego, je 
Śli tutaj stworzył i dźwignął nieśmiertelną aan 
cierz kościoła polskiego, — Digitus Dei est hic 
Bóg tak chciał, Bóg przez niego wskazał wów 
czas drogę narodowi naszemu. käik 

Myśl i czyn Bolesława Chrobrego to PORAJ 
streszczenie Bożego Polski posłannictwa, wi 
kiej narodu naszego misji dziejowej. Wierr 
myśli i ten czyn spełniająca szła: Pr" 
przez wieki, szła w chwale jak w glo 
sła myśl Bożą, więc promieniałe 
prawdziwą wielkością. Iłekróć 
rzyła się posłannictwu swe” 
czyn Chrobrego szły w 
spadały na naród k* 
szcie nastały * 

Digitus Dei 


serca wezbsano © piersi się lłukły, kiedy myśli 
„mocarne w głowach się snuły i ramiona do czy- 
inu się prężyły, kiedy słę w nas budziły niezisz- 
jesalne zda sią nigdy, ach tylko marzenia i sny 
‘o potędze wielkości? Tedy myśmy wszyscy, tedy 
Polska cała była tem śpiacem rycerstwem Chro- 
rego; to jego myśl i jego czyn drzemały w nas 
wazystkich. Tedy niespodzianie powstał wielki 
hetman narodów, wyciągnął wszechinocną pra- 
wise swoją | mdom nowe wskazał drogi i no- 
we zakreślił granice. Tedy Świat cały zadrzał 
w podstawach swoich. Tedy my, myśmy usły- 
aseli jak zagrzminł złoty róg. Kiedy to, co w 
nas było uśpione, co w nas drzemało, do nowego 
sią zbudażło życia, zmartwychwstała myśl Chro- 


+ "A dzisiaj? > 
* Dzisiaj orzeł zrebrnopłóry do nowych lotów 
akrzydła awe rozwinął... 
| Dzisiaj myśl nasza dąty za myślą Chrobrego, 
przed widzami poczętą... 
+  Dzietaj naród swe oczy zwraca tam, gdzie 
on wbija? żelazne słupy świętych granic ne- 
szych... i 
Dzisiaj duch nasz słyszy i rozumie, jak on 
‘mia? possum fali morza polskiego... 
*tus Dai est hic, — My dziś pojmujemy, 
a nie inno jest posłannictwo narodu 
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Pawilon Leśny. 


iały jeszcze pań- 
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130WEgO...- 
stawy udał się p. 
a Europejskiego, 
iowało go śniada- 


ania przemówił w. 


serdecznych słowach prez. miasta Bar- 
ciszewski, na co odpowiedział Prezyd. 
Wojciechowski, podkreślając momenty 
na czasie, jak konieczność oszczędności 
w łonie samego społeczeństwa i obywa” 
nią się w miarę możności bez produkcji 
zagranicznej... Te słowa były grożnem 
poniskąd memento, że czas najwyższy 
nawrócić z drogi, po której kroczynty, 
bo w przeciwnym razie, grozi nam ka- 
tastrofa, 

W pięknie udekorowanej sali orkie- 
stra 68 pp. pod bałutą kapelmistrza 
ppor. Szała Ant. z Wrześni wykonała 
szereg utworów muzycznych. Przyznać 
trzeba, iż orkiestra ta stoi na bardzo wy 
sokim stopniu artystycznym. 
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O godz. pół do czwariej opuścił p. Pre 
zydent gościnne progi miasta, żegnany 
przez różnorodne stowarzyszenia i zwią 
zki. jak niemniej licznie zgromadzoną 
publiczność... 

W mieście panował nadzwyczaj wzo 
rowy porządek, co żawdzięczyć należy 
miejscowym władzom bezpieczeństwa, 
które po koleżeńsku wsparła przybyła 
w dość licznym gronie bydgoska poll- 
cja pod dowództwem komisarza Piniec- 
kiego. 

He w 4 


Nie od rzeczy będzie zwrócić uwagę 
p. prezydenta Barciszewskiego i „zac- 
nych ojców miasta“ Gniezna, iż czas naj 
wyższy po temu, by nareszcie, chociaż- 
by ze względu na 900 lecie Wielkiego 
Króla Polski, ochrzcić polskiem mianem 
t zw. ulicę Tumska.. Jest to, o iłe się 
nie mylę, zabytek z czasów naszej nie- 
woli; niechże nowa nazwa tak odpowie- 
dnia, jak „ulica Katedralna“, świadczy 
wreszcie o naszej Wolności i Odrodze- 
niu... Niechże zginie stara „Domstra- 


sse" możliwie czemprędzej, by odsłonię- 
te wkrótce oblicze Bolesława ze spiżu. 
nie oblało się rumieńcem wstydu za 
Waszą opieszałość... 


8. Sokołowski. 


Dobry gospodarz poprzestaje na 
swojem, Sąsiedzkie stosunkr opiera 
na wzajemności, Nasza miłość do 
towarów zagranicznych kwalifikuje 
się do rzędu... miłości bezwzajemnet... 


Z KRAJU. 
Rząd przystąpił do budowy kolej 
Kalety-Wieluń. 


Rada Ministrów wydała rozporządzenie 
upoważniające Skarb Państwa, jako przede 
siębiorstwo budowy magistrali kolejowej 
od stacji Kalety przez Oherby do Wielunia 
i Podzamcża, do wywłaszczenia nierucho= 
mości w powiecie kempińskim woj. poznań- 
skiego i w pow. lublinieckim woj, śląskiego, 
niezbędnych do budowy tej kolesi. Jak 
wiadomo odcinek ten ma stanowić jedną 
7 części wielkiej magistrali łączącej Górny 
dąsk z Gdynią przez Kalety, Chorby, Wieluń, 
Podzamcze, Inowrocław, Bydgosześ, 


Siąskie seminarjum duchowne, 


Kałowice, 13. 9. (tel. wł.) Administra- 
cja apostolska w Katowicach zakuniła 
majątek o 2400 morgach z pałacem o 40 
pokojach, w którym ma być urządzone 
seminarjum duchowne djecezji śląskiej. 


Przelot angielskich płatowców. 


W tych dniach spodziewany jesi 
przelot płatowców angielskich nad te- 
rytorjum Rzeczypospolitej. Lokalne 
władze wojskowe i cywilne mają pole- 
cenie udzielić łądujacym  płatowcom 
wszelkiej pomocy, jak również należy: 
cie zaopiekować się załogą. 


Prowokator ukarany. 


Onegdaj sąd okręgowy warszawski 
rozpatrywał sprawę Czesława Trojano« 
wskiego, sprawcy wybuchu bombowego 
na Starem Mieście, oskarżonego przez 
urząd prokuratorski o rozpowszechnia” 
nie w druku wieści, podburzających do 
czynów antypaństwowych. Trojanowski 
jako odpowiedzialny redaktor czasopi. 
sma „Walki Ludu“ umieścił w nr. nr.: 
18 i 19 z kwietnia b. r. tego pisma arty- 
kuł p. t.: „Chłopi a strajk robotników 
rolnych", w którym nawoływał do o~ 
straj walki z obszarnikami, 

Sąd okręgowy skazał Trojanowskie» 
go na półtora roku więzienia! 


Janactwo, które się żle skończyło. 


Ze Stryja donoszą: Przed niedaw«. 
nym czasem utonął w rzece Stryju 15- 
letni student gimnazjalny, Kucało. Chło 
pak założył się z kolegami, że przepły- 
nie rzekę Stryj w miejscu najgłębszem 
w chwili, gdy rzeka była wzburzona. 
Udało mu się to. Lecz podniecony po- 
wodzeniem nie poprzestał na tem, lecz 
postanowił dokazać jeszcze czegoś 
większego. Oto wszedł na most kole- 
jowy i z parometrowej wysokości sko- 
czył do rzeki, Skoczył jednakże tak 
nieszczęśliwie, że głową uderzył w ka- 
mienie, leżące na dnie i znałazł śmi 
na miejscu. y * 
Szajka bandytów poległa w wałcę 

z policją. 

We wsi Kukuryka, w pobliżw Lubomia, 
posterunek policji podezas patrołowania na- 
trafił na herszta szajki bandytów, niejakiego 
Artemia Radozuka Zatrzymany i eskorto- 
wany przes policjantów, mimo to począł 
uciekać. Dano wtedy za nim szereg strza- 
łów, w rezultacie których został zabity. 

Ten sam patrol otryymał wiadomość, ża 
w jednem z zabudowań ch wsi 
znajduje się reszta ezłonków bandy Arte- 
miego Radczuka. Posterunek skierował się 
tam, lecz ukryci bandyci spostrzegli zbli- 
żającą się policję i rozpoczęli z nią walkę, 
nie chcąc sią poddać, W wyniku walki 
wszysey trzej bandyci zostali zabici. 

Jak się okazało, dwóch zabitych byłe 


braćmi zabitego Artemiego, Teodor i Grze 


z Radczukowie. Nazwiska trzeciego bans 
yty nie zdołano ustalić. 


Posłowie polscy mają objsżidżać kolonją ' 


polskie w Ameryce. 


Prasa polsko-amerykańska ogłasza 
wiadomość przesłaną  telegraficznie a 
Warszawy, że na międzynarodowy 
zjazd parlamentarzystów, zwołany de 
Waszyngtonu w październiku, przybył 
ma z Polski 20 posłów sejmowych za 


wszystkich klubów. Po zjeździe posło+ 


wie mają objeżdżać kolonje polskie. © 

O ile nam wiadomo, ma zjazd Unji 
Międzyparlamentarnej częściowo wy- 
jechali, częściowo wyjeżdżają w dniach 
najbliższych posłowie: Dąbski, Dębrow 
ski Marjan, Dymowski, Graebe (niemieę 
z Bydgoszczy), Ilski, Kwiatkowski, Kos 
sydarski, Reich (żyd) i Zamorski. Prze« 
wodniczącym delgacji jest b. poseł Dema 
biński 
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Śróda, dnia 16 września 1925 r. 


Z Posiedzenia Sejmiku Wojew. Pomorskiego. 


Sprawa towarzyszenia Ubezpieczeniowego. 


ć Dalszy wniosek Wydziału Krajowego w przed- 

miocie zmiany $ 5 statutu Pomorskiego Stowa- 

zzyszenia Ubezpieczeń od Ognia, referował sen. 

p. Irzykowski. Wniosek powyższy szedł w tym 

kierunku, aby zamiast 2 dyrektorów czyli za- 

U piępców gen. dyrektora, przydzielić tylko jedne- 
go zastępcę z tytułem dyrektora. W uzasadnie- 
miu wniosku referent zauważa, że praktyka 3- 
letnia wykazała, iż przydzielenie dyrektorowi 
generalnemu 2 zastępców wywołuje tylko tarcia 
4 nieporozumienia. 

4 W związku z wyrażeniem nieufności do tej 
instytucji, jakie padło już podczas uchwalenia 
prerogatyw dyr. Krajowej Kasy Pożyczkowej, 
ezłonek sejmiku p. Dołatowski postawił wniosek 
© pozostawienie drugiego dyrektora dla lepszej 
kontroli. Mówca motywuje swój wniosek tem, 
ke ukazały się w prasie zarzuty przeciw gen. dy- 
rektorowi, które nie zostały zdementowane, co 
może wywołać wrażenie, że są prawdziwe. Z te- 
ge powodu stawią jeszcze dalej. idący wniosek, 
by wybrane nową komisję, któraby ponownie 
zbadała zarzuty i ogłosiła odpowiedni komuni- 
kat w prasie, celem uspokojenia publiczności. 

Nad tą kwestją wywiązała się bardzo ożywio- 
na dyskusja, z której wynikało, że jedni byli za, 
drudzy przeciw wnioskowi. 

Wreszcie p. wicestarosta, Żeleński, oświad- 
ezył, że odpowiednie sprostowanie zostało dzien- 
nikom nadesłane, lecz najwięcej w tem zaintere- 
sowany dziennik tego sprostowania nie umieścił, 
przez co oddano sprawę prokuratorji. 

Wobec powyższego odezwały się głosy, żąda- 
jące wyjaśnienia tej sprawy. 

Wtedy p. sen. Szychowski wniósł o wykłucze- 
nie jawności rozpraw. 


Ciekawe to, dlaczego p. senatórowi zależało 
tak na wykluczeniu jawności, czyżby obawiał 
się ujawnić brudy, jakie najprędzej należałoby 
usunąć?! W każdym razie wniosek został przy- 
jety i debatowano nad tą sprawą w ścisłej ta- 
jeranicy, bo nawet pewnego posli, który inter- 
wenjował o dopuszczenie go do obrad u mar:zał- 
ka, nie wpuszczono na salę. 


Ostatnie punkty porządku dziennego, ponie 
waż tyczyły spraw personalnych, także załatwio- 
no przy drzwiach zamkniętych. 

Po przywróceniu jawności pod koniec posie- 
dzenia, wpłynęły u p. marszałka dwa wniosni 
nagłe. 


* 
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Pierwszy wniosek Wydziału Krajowego w 
przedmiocie dodatkowego kredytu na subwencię 
z powodu szkód powodziowych załatwiono w ten 
sposób, że uchwalono na naprawę zerwanego 
wału wiślanego w Czarnowie dalsze 5.000 zł. We- 
dług uzasadnienia p. Ossowskiego, naprawa cała 
kosziowć będzie 65.000 zł. Ministerstwo wyasy- 
gnowało na ten cel 30.000 zł, ludriość miejscowa 
deklarowała 10.000 zł, Województwo 15.000 zł — 
pczostałoby więc do pokrycia 5.000 zł, które Sej- 
mik uchwalił. 

Drugi nagły wniosek o subwencję dla robót 
meljoracyjnych upadł z tem, że wybrano komi- 
sję, składającą się z pp. posła Redera, starosty 
Kowalskiego i star. Szczepańskiego, której po- 
wierzono opracować wspólnie ze Starostwem 
Krajowem projekt podatku, mogącego pokryć 
wkładkę, jaka wymaganą jest przez rząd przy 
| ewentualnem poparciu sprawy ze. Skarbu Pań- 
stwa. 


RUEMErZEY D. 


(Pomnik poległych. — Wybory do Rady 
Miejsidejy 


Jak we wszystkich miastach i miasteczkach, 
tak i w Rynarzewie niebawem rozpocznie się bu- 
dowa pomnika dla poległych powstańców z ro- 
ku 1919, który ma stanąć na tut. cmentarzu. 
Za staraniem prezesa burmistrza p. Tomaszew- 
skiego i Tow. Powstańców i Wojaków, uzbiera- 
no sporo grosza, by pomnik ten już raz postawić. 
To jednak nie starczy jeszcze na wykończenie, 
wobec tego apeluje się do wszystkich okolicz. 
nych obywateli, by złożyli w ofierze choć mały 
Jatek i tym przyczynili się do uczczenia na. 
szych bohaterów, których dużo spoczywa na 
cmentarzu rynarzewskim. Mamy nadzieję, że 
xwykła ofiarność naszego obywatelstwa i zie- 
miaństwa nas niezawiedz. Pomnik wykortcza się 


odsłonięcie tegoż. 

W niedzielę zaś, dnia. 25 bm. o godz. 7 wiecz 
pdbędzie się na sali p. Schlieter zabawa, z któ- 
rej czysty zysk pójdzie na rzecz pomnika. Na 
zabawę tę zaprasza się wszystkich, tak miejsco- 
wych jak i okolicznych obywateli. Spodziewamy 
się jaknajliczniejszego przybycia i nie poto tyl- 
ko, hy się bawić, ale by popierać tak doniosły 
cel i złożyć wyznaczone wstępne na rzecz bu- 
dowy pomnika. 

Okres przedwyborczy do Rady Miejskiej od- 
był się w naszem miasteczku bardzo spokojnie. 
Miejscówi obywatele polscy załatwili sprawę tę 
rzeczowo bez żadnego hałasu. Niemcy wogóle 
udziału nie brali. Złożono jedną listę obywatel- 
ską, na której kandydują pp. 1) Władysław Ha- 
łas, 2) Stanisław Poczekajski, 3) Franciszek 
Przybyliński, 4) Zenon Gorączkowski, 5) Alek- 
sander Nodewicz, 6) Stanisław Szczepiński i 3 
zastępców. 

Z obecnej Rady Miejskiej żaden członek nie 
wstępuje ponownie. G. G. 


Stanisław Belza. Legi 


Na wyżynach i nizinach 
Szwajcarii. 


(Ciąg dalszy) 


Żyje więc Tell, pomimo Wszystko 
to go pragnęło życia pozbawić, w kształ 
tach Florjana, Szyilera, Rossiniego, o- 
wiany urokiem poezji, w wyobraźni ca- 
łego narodu stoi jak kolos imponujac 
wszystkiemu i wszystkim, i wbrew 
przysłowiu, że „prawda jak oliwa zaw- 
sze na wierzch wypływa“,  zwycięzko 
araga. prawdzie. 

I urągać jej wiecznie będzie, i z pie- 
destatu, na którym ge kraj jego po- 
stawił, nie: zejdzie nigdy, bo każdy 
Szwajcar instynktownie czuje, iż gdy- 
by kiedy z niego zeszedł, w  sereach 
wszystkich powstałaby pustka, której 
zapełnić nie możnaby już było viczem. 

A czeząc ten pietyzm, zapytajmy się 
sami siebie, czy pod tym względem te 
trzy kantony, nie przypominają Wiel- 
kopolski naszej, i czy nie czynią ich 
tak drogiemi całej Szwajeacji, iak nam 


w końcu października, a w dzień Wszystkich 
Świętych, tj. 1 listopada br. nastąpi uroczyste 


Minister Robót Publicznych 
na Pomorzu. 


Jak nam donoszą z Torunia, w niedzielę 
zjechał na Pomorze minister Robót publicz- 
nych Rybczyński a Warszawy i w towarzy- 
stwie Starosty Krajowego, p. Dra Wybickiego 
udał się do Gródka, celem obejrzenia pro- 


jektowanych nowych turbin na Wdzie 
(Czarnej Wodzie) mających przyspieszyć 
zaopatrzenie w tani prąd ełektryczny miast 
większych, jak Bydgoszcz, Toruń i Grudziądz. 


W Dzwierśnie (w powiecie wyrzyskim) za- 
wiązało się Towarzystwo Powstańców 1 Woja- 
ków, do którego przystąpiło 46 osób. 


LASKOWICE. (Włamanie do kasy kolejowej.) 
Do kasy ogniotrwałej na dworcu kolejowym w 
Laskowicach włamali się onegdaj w nocy zło- 
dzieje i zabrali całą zawartość w surais kilka 
tysięcy złotych. 


GRUDZIĄDZ. (Pożar stodół ze zbożem.) W 
majątku Słupie, w pow. grudziądzkim, wybuchł 
onegdaj groźny pożar, który objął zabudowania 
majątku, własność Jana Smolińskiego. Między 
innemi spaliły się stodoły z całem tegorocznem 
żniwem. Straty wynoszą 50.000złotych i przewyż- 
szają znacznie sumę ubezpieczenia. Przyczyną 
pożaru było nieostrożne rzucenie ognia w słomę. 


NOWE. (Przed wyborami do Rady Miejskiej.) 
W dniu 11 października odbędą się wybory do 
Rady Miejskiej w Nowem. Wystawiono nastę- 
pujące listy kandydatów: Nr. 1 N. P. R.i Źw. 
Inwalidów; Nr. 2 — P. P. S.; Nr. 3 — Zw. Prze- 
mysłowców; Nr. 4 — kupcy. Mistrz piekarski, 
Wieeki, wystawił listę Nr. 5, ale nie miał dosyć 
podpisów, wymaganych przez ustawę wyborczą 
i dlatego lista jego została unieważniona. Naj- 


TIREN 


Polakom ziemię przysiadła do wód 
Gopła, Warty, Brdy i Noteci i dlatego 
także, a może i dlatego przedewszyst- 
kiem, że podobny naszemu Piastowskie 
mu myt, serdeczną nicią związał się z 
dziejami dalszemi, 
Szwajcarów kraj. 


jak naszego tak i 


ROZDZIAŁ U. 


Jeziorem czterech kantonów. — Go się 
widzi z pokladu piynącego statku? ~ 


Kapryśkica natura i jej osobliwości. — 
Wobeęć uroku wód i pejźażów, — Poezja 
i groza. — Pieczęć fantazji ludu, — W 


kaplicy Tella, Czem są gminne 


dzieje? 
| Środek Szwajcarji zajmuje jezioro 
Czterech Kantonów. 
bo figura tego kraju 
Ale każdy, 


/ Mniej więcej; 
jest owalem niekształitnym. 
kto na mapę ojczyzny Tella oczy zwró- 
jed, uderzony zostanie w miejscu, do ma- 
tematycznego jej środka najbardziej 
jzbliżonem, znacznem _ zbiorowiskiem 
wód, nie hędącem z pozostałemi jej wo- 
jayi w najmniejszym nawet związku. 
-= To zbiorowisko jest właśnie jezio- 


głośniejsi są socjaliśc z Domańskim na czele. 


NIEBYT 


POZNAŃ. (Proces e oszusiwa przy dostawach 
wojskowych.) Dzisiaj rozpocznie się w sądzie 
okręgowym w Poznaniu wielka rozprawa o rze- 
kome oszustwa przy dostawach wojskowych 
przeciw dostawcom mięsa Wiadysławowi i Ka- 
zimierżawi, Syllerom. Do rozprawy powołano 
około 100 świadków wojskowych i cywilnych. 

— (Za agitację komanistyczną.) Przed Izbą 
karną zasiadał robotnik Marcin Chwiałkowski 
z Poznania, oskarżony o rozszerzanie pism treści 
antypaństwowej. Ch. pojechał 2 razy do Inowro- 
ceławia do robotnika. G., któremu zawiózł pełen 
plecak broszur komunistycznych, namawiając 
go, aby rozdawał wśród znajomych. G. doniósł 
o tem policji, która zajęła się tym konfidentem 
sowieckim. — Oskarżony zaprzeczał wszystkie- 
mu i nie chciał znać ani G., ani żony jego. Nie 
pomogły mu jednak tłumaczenia się i sąd skazał 
go na osadzenie przez 3 lata w twierdzy, orzeka- 
jąc zarazem konfiskatę zajętych pism komunisty 
cznych. r 


„Wielki przyjaciel Polski 
uległ nieszczęśliliwemu wypadkowi. 

Gdynia, 14. 9. (tel. wł.) W ub. sobotę 
w Gdyni uległ śmiertelnemu wypadłko- 
wi znany przyjaciel Polski komisarz 
irancuski w Gdyni p. Monnier. 

Przy ładowaniu słatku estońskiego 
został przygnieciony węglem. Odwiezie= 
my w Stanie nieprzytomnym do Gdańska 
zmarł w lecznicy miejskiej. 

We środę zostanie ciało zmarłego od- 
sławione do Szwajcarji, 


Protekcia. 


Sa różne życia drogi 

Są zyski są i straty, 

Mrze głodem człek ubogi 
Używa zaś bogaty. 

Lecz byś miał wciąż obficie 
'Trunkowość, tłuste żarcie, 
To musisz całe życie 
Protekcję mieć — poparcie. 


Pan Fonsio, syn sąsiada, 
To chłopiec sprytny, gładki, 
Wie że się gębą jada 

Į siada na pośladki. 

Więc dziś karjera jego 
Wyprawia skoki charcie, 
Bo ma on, panie tego, 
Protekcję — ma poparcie. 


Protekcja rzecz nie zdrożna 
Gdy djabeł nie popsoci, 

Bo dużo zrobić można, 

Z pomocą ładnej cioci. 

Bo gdy szef na twą ciocię 
Spojrzenie zwróci czareie, 
Wnet Amor na swym grocie 


Przyniesie ci poparcie. 
Zdzisław Sykutowski. 


rem, najdziwaczniejszem ze wszystkich 
jezior, jakie Szwajcarja zna. 

Bo gdy największe z nich, Genew- 
skie i Zurychskie, mają kształt pół- 
księżyca, a wszystkie inne bądź linji 
zakrzywionych, bądź kół i owali, ono 
jedno przedstawia figure przetrącone- 
go u podstawy krzyża, o ramionach wy- 
dłużonych, a wierzchołku nienazbyt po- 
nad te ramiona uniesionym. 

Ta dziwaczna jeziora tego figura 
sprawiła, że Szwajcarzy nadali mu nie 
jedną, ale cztery nazwy, jakgdyby skła- 
dało się ono z ezterch jezior, wąskimi 
jedynie przesmykami łączącymi jedno 
z drugiem. 

Tak przecież nie jest, rozlane tu wo- 
dy mają ujścia otwarte ij szerokie, po- 
nieważ jednak rozchodzą się z sobą, i 
długiemi zatokami wciskają w okoli- 
ezny ląd, przeto noszą miano wód Lu- 
cerny, Alpnachu, Kissnachiu i Uri, od 
miast į kantonów, które falami swemi 
podmywają. 

Najdziwaczniejsze ze wszystkich, ze 
wszystkich przecież nie największe i 
nie najgłębsze, jezioro Czterech Kanto- 
nów trzyma pod względem piękności 
najniezawodniej palmę pierwszeństwa. 


na 
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Bydgoszez, dnia 15 września 1025 roku 


KALENDARZYK. 
Dziś w wtorek Nikodema. 
Jutro w środę Korneljusza i Cyprjuua 


Wschód słońca o godzinie 5.35 


Jv. 
Zachód słońca o godzinie 6.15. 


ł 


DYŻURY NOCNE W APTEKACH: 


Od poniedziałku 14 bm. do poniedziałku 21 go 


bm. mają dyżur nocny: 
1) Apteka Centraina, ul. Gdańska. 
2) Apteka pod Lwem Okole. 


Bibljoteka Ludowa (ul. Jana Kazimierza 9) 
Wypożyczalnia otwarta codziennie z wyjątkiem 
niedziel i świąt od godz. 12—13 nadto we wtor- 
ki i soboty od 15 do 19, w czwartki od 17-19. 

Bibljoteka Miejska (Stary Rynek 1) otwarta 
codziennie z wyjątkiem niedziel t świąt od 
godziny 8-14 i od 17—20. Pracownia naukowa 
i Czytelnia pism codziennie od 10—13 i oa 
17—20. Wypożyczalnia codziennie od 11--13.30 
popołudniu tylko w poniedziałki, środy i sobo- 
ty sd 17—-18.40. 

Muzeum Miejskie przy Starym Rynku 
(gmach dawnej Kasy Oszczędności) otwarte co” 
dziennie od 9-tej do 3-ciej po południu. 


- 


Wizyta rumuńskiego ministra 
rolnictwa. 


W srodę, 16 b. m. o godz. 16-ej z mi- 
nutami przyjedzie do Bydgoszczy ru- 
muński minister rolnictwa z dwoma lub 
trzema towarzyszami, zwiedzić  Insty- 
tut Rolniczy. Wieczorem wróci na sta. 
cję; przenocuje we własnym wagonie 
sałlonowym. Minister zwiedzi również 
wzorowe gospodarstwa w okolicy. 

Dnia 17 b. m. rano wyjeżdża nasz 
gość do Gdańska. 


Z Teatru Miejskiego. 


We wtorek 15 km. ostatnie przed wyjazdem 
do Torunia przedstawienie „Baladyny”, której 
inauguracyjne przedstawienie zostało tak przy: 
chylnie przyjęte przez prasę i publiczność, 

W środę 16 bm. premjera najnowszej komedji 
Stefana Kiedrzyńskiego „Najszczęśliwszy z lu: 
dzi” z Marjanem Lenkiem w roli tytułowej; w 
rolach pozostaiych ph. Bohdańska, H. Rawicz, 
C. Strzelecki, J. Oriicz. Szatę dekoracyjną przy. 
gotowuje znany dobrze publiczności naszej art - 
malarz Roman Czaplicki. 

Główny reżyser sceny naszej p. Józef MLrokow- 
ski prowadzi już sytuacyjne próby ze słynnej 
sztuki Louysa „Kobieta i pajac”, w której poraz 
pierwszy na scenie naszej wystąpi Halina Ciesz- 
kowska mając za parimera w roli tyt. W. Kosiń- 
skiego. Premjera „Kobiety i Pajaca” naznaczo- 
została na sobotę 19 bm. 
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A także'i pod względem grozy ... Ba 
gdy u swojego wierzchołka darzy wzrok 
obrazami pełnemi słodkiego uroku i 
poezji, a w dwóch rozpostartych swoich 
ramionach daje przedsmak majestaty- 
czności nieznanej jeziorem północnej 
Szwajcarji, w miarę jak się ku wscho. 
dowi posuwamy, wprowadza nas ono w 
świat coraz romantyczniejszy i dzikszy, 
który od miejsca, gdzie się ku połud- 
niowi załamuje, siaje się światem jak w 
bajki. 

W przystani sąsiadującej z głównym 


kolejowym dworcem w Lucernie, gro 


madka mężczyzn j kobiet wyczekuje na 
nadchodzący z przeciwiegłej jeziora 
strony statek. U 

Wszystkich oczy zwracają się z cio- 
kawością w stronę jego szerokiego kā 


dłuka, śledzą za ruchem jego kół, przy: 


glądają wydobywającym się z jego ke 


mina kłębom czarnego jak noc dymt, 


wszyscy gotują się w duchu do Jprze- 
życia na jego pokładzie kilku godzim 
prawdziwie czarodziejskich, nie wiele 
pokrewnego mających z temi, jakie w 
zgiełku i zaduchu miast i pracowni, 
spędzają codzień w prozie, gniołącej, 
ich wszystkich niby głaz. .  (C d. ni 
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Szanowne Obywatelstwo zapraszam A 
pieczorek familijny 
odbyć się zj ee sea dnia 16. 9. br. 


A = 


połączone » Rsapmecerieznn. 


Feodor Hieecesiaca, 
Kordeckiego nr. 1. 
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'"rynarji w Poznaniu. Tadeusz Sztumberk 
'Rychter, inżynier z Warszawy. 


t 


— Na odnowienie kościoła Św. Trójcy sędzia 
polubowny p. Franciszek Gierszewski złożył w 
naszej kasie pośredniczej 20 złotych. 


— Obostrzenie kontroli przewozu pieniędzy na 
granicy. W ostainim czasie, polskie władze cel- 
ne przeprowadziły wielkie obostrzenie kontroli 
przewozu pieniędzy przy przejeździe przez gra- 
nicę polsko-niemiecką. (Obostrzenie to zostało 
wprowadzone w związku z przemycaniem przez 
waluciarzy przez granicę większych ilości zło- 
tych i obcych walut, co nader ujemnie wpływało 

Ba kurs złotego, Obecnie wszyscy podróżni 
muszą się poddawać na granicy nader ścisłej 
rowizji. 


-—- Kurs wieczorny rysunków zawodowych dla 
stolarzy meblowych i pracowników przemysłu 
drzewnego. Dyrekcja Państwowej Szkoły Prze- 
mysłowej w Bydgoszczy podaje do wiadomości, 
że dnia 22 września br. zostaje otwarty kurs 
wieczorny rysunków zawodowych i kalkulacji 
dla stolarzy meblowych i pracowników przemy- 
Słu. drzewnego. Kurs ten ma na celu uzupeł- 
nienie wiedzy zawodowej w drodze gruntownego 
nauczania posługiwania się rysunkiem zawodo- 
wym przy wykonywaniu różnych prac w dzie- 
dzinie stołarstwa meblowego i budowlanego, 0- 
raz nauczenie kalkulacji i rachunkowości war- 
sztatowej. 

Nauka na kursie trwa caly rok szkolny i od- 
bywa się w godzinach wieczornych trzy razy na 
tydzień w ilości 9 godzin tygodniowa (od 6 do 9 
godziny wieczorem). Najniższy wiek przyimo- 
wanych 18 lat. Opłata za naukę 2 złote mie- 
sięcznie. . 

Zapisy przyjmuje codziennie  sekretarjał 
Szkoly Przemysłowej (ul Św. Trójcy 11) od go- 
Gziny 9 do 12 i od 3 do 6, a oprócz tego we Śro- 
üy od 6 do 8 wieczorem. 


m „Nasza scena”. Wyszedł nr .£ wydawnict- 
wa poświęconego sprawom teatru polskiego na 
| Pomorzu pt. „Nasza scena“ z podobiznami wybit- 
niejszych aktorów i aktorek z zespołu teatrów 
zjednoczonych. Zawiera artykuły: „Na rubieży” 
emawiającego znaczenie teatru i jegu zadania; 
„Jacy artyści pracować będą w zjednoczonych 
teatrach w bież. sezonie“; „Wywiad z królową 
operetki polskiej Kawecka“; „Pozbywajmy się 
błędów* a także streszczenie libreia „Halki“ 
i programy niektórych przyszłych premier. 
Jako nowość: kupony ulgowe do km. „Nasza 
grena' wychodzi każdego 1 miesiące i kosztuje 
tylko 50 groszy. 

— Kurs zwalczania raka złezaniaczanego, Wczo 
raj i dziś odbywa się w tut. Instytucie badaw- 
czyra kurs o sposobie zwalczania raka ziemnia- 
czanego (Żynchytrium endobiotic). 

Na kurs ten zjechało się nauczycielstwo Szkół 
rolniczych z Poznańskiego, Pomorza i Śląska, 
Biorąc pod uwagę kolosalne szkody, jakie ta za- 
raza w razie rozpowszechniania si przyniosła- 
by rolnictwu, akcja ta wszczęta przez Minister- 
stwo Rolnictwa i Oświaty ma ogromne Znacze- 
nie. 


-— Nadzwyczajne walne zebranie „Bydyoskie- 
no Klubu Szachistów“ odbędzie się w sobotę, 
dnia 26 września br. o godz. 19-tej (7 wieczorem) 
w lokalu klubu. Porządek dzienny: 1) Wybór 
prezesa; 2) Zmiany w statucie; 3) Wolne wnio- 
ski, O ile w powyższym terminie nie stawi się 
ilość członków wymagana do prawomocności 
uchwał zebrania, następne zebranie odbędzie się 
w pół godziny później, tj. o godz. 19% (7/4) wiecz.) 
którego uchwały będą prawomocne bez wzglę- 
du na ilość członków. i 


— Kółko Rolnicze w Jachcicach urządziło w 

sobotę dnia 12 bm. wielką zabawę „dożynki* 
w lokalu Jutrzenki p. Trzebiatowskiego. Zebra- 
ną licznie publiczność powitał prezes p. Jan 
Bniński wskazując va doniosłość chwili i wzy- 
wając do zgody i jedności. Potem wręczyli Źni- 
wiarze i źniwiarki panu hrabiemu koronę z kło- 
sów. Następnie dzieci rolników pod kierow- 
nictwem kierownika szkoły p. Sassa deklamo- 
wały i wykonały dwa obrazy sceniczne „Cu- 
downe ziółko” i „Gąski sierotki Marysi“. 
,. Publiczność zadowolona oklaskiwała gora- 
co maleców, wyrażając jednocześnie podziękowa- 
mnie także wszystkim tym, którzy się do tego 
udanego wieczorku w jakikolwiek Sposób przy- 
czynili. Po wykonaniu programu bawiono się 
w swoim kółku do białego rana. 


, — Kawiarnia „Bristol“ śmiało może się po- 
szczycić młodą tancerką klasyczną .p. Wandą 
,Wirską-Rewiczówną, która z wdziękiem i wła. 
ściwą sobie elastycznością, zachwyc. codziennie 
stałych bywalców w kawiarni. Talent chorcogra- 
ficzny artystki zdaje się stwierdzać, że nieda- 
leka przyszłość wskaże na nią, jako ha wybitną 
siie baletową. Wobec zmiany programu p. Wir- 
ska-Rewiczówna wyjeżdża do Poznania, Młodą 
i sympatyczną tancerkę żegnają bywalcy „Bry- 
stolu* z prawdziwym żalem, życząc jej powo- 
dzenia, 


w mać” 
— Zmarli: Kazimierz Nowacki, lekarz 


Środa, ania 16 września 1925 r. 


S.S. Franciszkanki w Bydgoszczy. 


Przyjazd bis. Laubitza. — Uroczyste wprowadzenie 27 sióstr. — Nowa 
kaplica i ciągła auoracja Przenałświętszego Sakramentu. 


Wczoraj przed domem Nr. 140 przy 
ul. Gdańskiej zebrała się liczna rzesza 
obywateli Bydgoszczy, aby powitać przy- 
jeżdżającego wieczornym pociągiem X. 
biskupa Laubitza z Gniezna, oraz przy- 
jeżdżające z nim 27 Sióstr-Franciszka- 
nek. 

X. Biskup przybył z Gmiezna pocią- 
giem o godz. 7 wiecz. Na dworca powi- 
tała przyjeżdżających specjalna delega- 
cja z kół obywatelstwa Bydgoszczy, wrę- 
czając Biskupowi i Siostrom kwiaty. 

X. biskup Laubitz udał się samocho- 
dem do nowej kaplicy przy ul. Gdańskiej 
nr. 140 pod wezwaniem „Bożego Ciała“. 


| Towarzyszyło mu 30 samochodów. 


Po uroczystem wystawieniu Przenaj- 


„świętszego Sakramentu, X. Biskup prze- 


mówił do zebranych SS. Franciszkanek, 
wskazując im, czem jest iskra Boża, po- 
wołanie, w życiu poszczególnych ludzi, 
jak również uwypuklając szczytne zada- 
nia zakonnicy. A 

Po tem przemówieniu Siostry składa- 
ły po kolei homagium X. Biskupowi, 
przez ucałowanie pierścienia. 


lu charytat 


Wśród wielkiej ciszy, jak cienie, po- 
częły znikać za klauzurą jedna za drugą 
te, które porzuciwszy świat, jego uciechy 
i troski — szukają wśród cichych ustroni 
Boga i Jego woli świętej. Ostatnia we- 
szła przełożona Siostra Rafaela Marja. 
Za nią zgrzytnąż klucz w żelaznym zam” 
ku. Klauzurę zamknięto, a klucz dorę- 
czył X. biskup Laubitz Siostrze Rafaeli 
Marji przez ciężkie kraty. : 

Instalacja była dokonana. Z dniem 
instalacji zaprowadzono Nieustającą A- 
dorację Przenajśw. Sakramentu. Dla 
wiernych otwarta będzie kaplica od godz. 
6-tej do 20-tej, a zimą będzie ogrzewana. 
Karty na zarezerwowane miejsca w ka- 
plicy wydaje S. M. Fidelisa w kaplicy od 
17-tej do 18-tej godz. FA 

SS. Franciszkanki poświęcać się będą 
przygotowaniem dzieci do Komunji ŚW., 
pracy nad przygotowaniem szat kościel- 
nych i t. p. 3 

Projektowana jest w związku z przy- 
jazdem SS. Franciszkanek budowa domu 
dla świeckich pań, t. zw. rezydentek, któ- 
reby pod opieką Sióstr pracowały na po 
ywnym w Bydgoszczy. 


EA 


Program z kina, 


— „Dzwonnik z Notre Dame“ powrócił na 
ekran kina Kristal tylko na krótki czas. Gi- 
gantyczny ten film, utworzony podług nieśmier- 
telnego dzieła Wiktora Hugo „Notre Dame de 
Paris", zawiera 12 aktów wyświetlanych jedno- 
cześnie. Nagrali go najświetniejsi artyści fil- 
mowi, a wystawa i inscenizacja jest nieporów- 
nana. 


— „łódź piracka U 777“ dziś wyświetlana bę- 
dzie poraz ostatni. Okrom tego kino Liberty 
uzupełnia seans nadzwyczaj komicznym obra- 
zem Ż-aktowym pt. „Pogromca iadjan* a w an- 
traktach występuje odgadywacz myśli Władzio 
Zwirlicz, odpowiadający na pytania *publicz- 
ności. 


— Pati Patashon cieszący się ogromnem po- 
wodzeniem występują dziś w kinie Nowości po- 
raz ostatni. Morzystajiny więc z okazji kto 
może, bo niewiadomo, kiedy się znowu ukażą 
w Bydgoszczy. 


Kronika policyjna. 


— Ujęłte w dniu wczorajszym: 3 złodzieji i š 
kobiet za przekroczenie przepisów policyjno- 
obyczajowych. 


-— Świętokradztwo w kościele Św. "Tzidicy. 
W sobotę, 12 bm. w południe skradziono z ko- 
ścioła Św. Trójcy 2 obrusy; jeden biały płócien- 
ny, wielkości 1X3 mtr; obszyty w koło koronką, 
z napisem łacińskim po środku „Jesus“ Drugi 
szary płócienny, wielkości 1X3/8 mir. obszyty 
czerwonym sznurkiem. 


— Mradzież na strychu, Fszy-:ul. Śniadec- 


kich 26 włamał się na strych p. Wojtanowskiego 
pewien osobnik i skradł bieliznę. Jako sprawcę 
tej kradzieży, polieja przyaresztowała Zygmun- 
ta Spikowskiego z Poznania, który wałęsał się 
bez zajęcia po Bydgoszczy. 


Sian rynku pracy. 


W okresie od 31-go sierpnia do 6 września 
1925 r. Biuro Obwodowe Funduszu Bezrobocia 
wypłaciło zasiłków bezrobotnym w następującej 
ilości: 

W m. Bydgoszczy 265 osób ( w tem 15 kobiet), 
w Solcu Kujawskim 54, w Fordonie 26, w powia- 
tach szubińskim i wyrzyskim 73, ogółem: 418 
osób. 

W porównaniu z poprzednim tygodniem (427) 
ubyło ogółem 8 osob. Wypłacono ogółem zło- 
tych 4.020 i 56 gr. k 

W Państwowym Urzędzie Pośrednictwa Pracy 
w ostatnim tygodniu zarejestrowanych było o- 
gólem 1560 bezrobotnych, z tego w Bydgoszczy 
918, w powiecie bydgoskim 285, w pow. szubiń- 
skim i wyrzyskim 297. 


OKEWOMEKI PSTYOUTIORDO SI AA Y IESENE C-A NIE 


Głosy czytelnikow. 


Z WŁOCŁAWKA piszą nam: Przed kilkoma 
dniami, jak informowała społeczeństwo nietylko 
prasa włocławska, lecz i innych miast — we Wło- 
ceławku złożono płytę poświęconą czci dla Nie- 
znanego Żołnierza. We Włociawku po tym fak- 
cie wytworzyła się fatalna atmosfera, w której 
ujawnił się szereg niepochlebnych dła miasta 
momentów. Zrobiono formalną nagankę, zmie- 
rzającą do tego, aby płytę usunąć. W rezultacie 
dopięto celu. Płyty w mieście niema! Nie chce- 
my tu zabierać głosu i uzasadniać tej czy innej 
racji, uważamy jedynie za swój obowiązek pod- 
kreślenia nietaktu niektórych osób, które kieru- 
jąc się niezrozumiałemi dla nas względami — 
sprofanowały wielką ideę, jaką jest cześć dla 
Nieznanego Obrońcy Ojczyzny. Należy również 
podkreślić bardzo niekorzystnie oddziaływujący 
na psychikę żołnierza moment targowania się o 
płytę, polemika à propoa racji iej fundowania. 

a 


z ostatniej chwili. 


Drugi śmiertelny wypadek 
w Gdyni. 


„Echo Gdańskie“ dowiaduje się, że w 
tym samym dniu, w którym wydarzyło 
Się nieszczęście z konsulem Monnierem 
w Gdyni, zaszedł tam drugi nieszczęśli- 
wy, tragiczną śmiercią zakończony wy- 
padek. Niejaki Andrzej Kiszka, robotnik 
poriowy z Gościecina spadł podczas łado- 
wania węgla między statek a molo, przy- 
czem doznał obrażenia czaszki, do tego 
stopnia ciężkiej, że nie mógł już ratować 
się i utonął. Poszukiwanie zwłok nie da- 
ło żadnego rezultatu w sobotę. Dopiero 
w niedzielę znaleziono trupa nieszczęśli- 
wej ofiary. 


Zjazd Inżynierów kolejowych 
w Gdańsku, 

W dniu 13 bm. rozpoczął się tu V-ty 
Zjazd inżynierów kolejowych. Na zjazd 
przybyło z górą 250 inżynierów ze wszyst- 
kich dzielnie Polski. Oprócz prac facho- 
wych i licznych odczytów, przewidziane 
jest zwiedzenie kolejowych warsztatów, 
stoczni i portu gdańskiego. Na zakończe” 
nie projektowana jest wycieczka do Helu 
i zwiedzenie portu w Gdyni, gdzie odbę- 
dzie się w dniu 15 bm. pożegnalny akt 
oraz wspólny obiad. 


Min, Skrzyński w drodze dò Paryża. 


Warszawa, 14.9. PAT. Minister spraw 
zagr. p. Skrzyński opuszcza jutro Genewę 
i udaje się do Paryża, gdzie odbyć ma 
jeszcze naradę z Briandem. Powrót mini- 
stra Skrzyńskiego do Warszawy spodzie- 
wany jest w sobotę rano, 


Uczestnicy w konferencji nad paktem 


gwarancyjnym. 


Berlin, 14. 9. PAT.  „Montagsmor- 
gen“ dowiaduje się, że zostało ustalone, 
iż w konferencji w sprawie paktu gwa- 
rancyjnego wezmą udział kanclerz dr. 
Luther, minister spraw wewn. Schiele 
oraz minister spraw zagr. Stresemann. 


Straszny wypadek samochodowy. 


Paryż, 14. 9. (PAT) „Petit Parisien“ 
donosi z Brukseli, że sarnóchód, wiozący 
5 osób, skutkiem poślizgnięcia się kół 
wpadł na mur, przyczem nastąpił wy- 
buch benzyny. Trzy osoby uległy zwęgle” 
piu, a dwie zostały ciężko ranne. 


Krętactwa i małactwa przedstawicieli 
Gdańska. 


Genewa, 14. 9. PAT. Przedstawicie- 
le Gdańska czynią usiłowania w celu 
odroczenia ostatecznej decyzji w spra- 
wie określenia granic portu i pocziy 
polskiej. Równocześnie zaś w innej 
drobniejszej sprawie, rektyfikacji gra- 
nic składów amunicji na Westerplatte, 
przedstawiciele Gdańska nie gödzą się 
na załatwienie polubowne tej sprawy, 
ponieważ, według wiadomości, otrzy- 


m 
przy tej sposobności wygłosić agitacyj- | 24,23; kor. czeskie za 100 17,35; mk, niem. sa 200 


manych z Berlina, zamierzają podobno 
E guld. gdańskie ma 100 112,50. 


na mowę przeciw Polsce, 


,łowej chłopców. 


Nr. 215. 


źle poinformowani... 


Wiedeń, 14. 9. (PAT) Kilku posłów z 
partji wszechniemieckiej wniosło na po- 
siedzeniu austrjackiej rady narodowej w 
dniu 2 lipca b. r. interpelację w sprawie 
udziału delegacji austrjackiej w między- 
narodowym kongresie rolniczym w War 
szawie. Interpelacja twierdziła, że na 
kongresie tym panowała tendencja anty: 
niemiecka. Przewodniczący delegacji au: 
strjackiej minister rolnictwa. Buchinger 
odpowiedział dziś na tę interpelację, że 
delegacja austrjacka doznała od rządu 
polskiego nadzwyczaj serdecznego przy- 
jęcia, a zatem o jakiejś akcji antynie- 
mieckiej podczas kongresu nie może być 
mowy. 


` VIAA 


Z ŻYCIA TOWARZYSTW. 


>Baczneść Sokol Jachcicel Z powodu, że na 
ostatnie zebranie przybyła nikła liczba człon- 
ków przyszłe zebranie odbedzie się w środę, dn. 
16 bm. o godz. 8 w lokalu p. Walenczaka uL 
Saperów 10. ; 

Porządek obrad: 

1) Nietaktowne postępowanie p. Trzebiatow: 
skiego wobec Tow. „Soxół*. 4 

3) Zmiana lokalu posiedzeń. 

Czionkowie, którzy bez uniewinienia mie przy: 
będą na zebranie a zalegający dłużej jak 3 mie. 
siące z składką zostaną z listy członków skre- 
śleni. Zebranie odbędzie się pod przewodnict- 
wem wiceprezesa okręgu drh. B. Zmudzińskie- 
go. Z powodu ważnych spraw wzywa się wszy- 
stkich członków o punktualne przybycie na ze« 
branie. 

Za zarząd: (—) Matuszewski, prezes. 
23051a) Towarzystwo Pomocników Fryzjer- 
skich. Zebranie odbędzie się w czwartek, dnia 
17 bm. u p. Mellera restauracja 3 Maj. Z powo. 
du ważnych spraw przybycie wszystkich człon- 
ków konieczne. Na tymże zebraniu przyjmuje 
się jeszcze wpisy na mający się odbyć 20-go 

września rb. konkurs damskiego czesania, 


23035a) Tow. Terminatorów przy kościele 
Św. Trójcy. Dziś w wtorek, tj. dnia 15 bm. 
zebranie zarządu oddziału starszego i młodsze- 
go na salce paraijalnej o godz. 7-mej wieczorem 

W środę, dnia 16 bm. zebranie plenarne od- 
działu młodszego w Domu Katolickim na Wil- 
czaku, o godz. 7 wiecz. 

W czwartek odbędzie się zebranie plenarna 
oddziału starszego tak samo w Domu Katolickim 
na Wilczaku o godz. 7-mej wiecz. O liczne przy: 
bycie i zapłacenie składek prosi Zarząd. 


230242) Kartel Z. Z. P. Wszystkim członkom 
zarządów filijnych, mężom zaufania oraz człom 
kom wydziałów robotniczych komunikuje się 
niniejszem, iż posiedzenie w wtorek dnia 1i5-go 
bm. nie odbędzie się, Zarząd Kartelu. 


23029a) Bydgoskie Towarzystwo Cyklistów. 
Zebranie plenarne odbędzie się w środę, dnia 16 
bm. o godzinie 8 wieczorem w lokalu p. Baęcke. 
ra ul. św. Trójcy. Z powodu ważnych spraw 
wzywa się wszystkich członków o punktualne 
przybycie. Zarząd winien się stawić o godzinie 
7-mej. Prezes. 

23062a) Baczność Tow. Kunców Detalistów. 
Na nowy transport cukru zbiera się do Środy 
godziny 3-ciej. Zarząd. 

23082a) Baczność Tow. Kupców Dotalistów. 
branży spożywczej. Nadzwyczajne zebranie od- 
będzie się w wtorek, dnia 15 bm. o godz. 7.90 w. 
Z powodu nowej kalkulacji na cukier udział 
wszystkich członków pożądany. Zarząd. 


21322a) Stow. Chrześc. Nar. Naucz. Szkół Pow, 
Plenarne posiedzenie odbędzie się w sobotę, dnia 
19 bm. o godzinie 7-mej wiecz. w szkołe wydzia- 
Porządek obrad: 1) Referat" 
Dziecko nerwowe — kol. Jeziołowicz; 2) Z ruchu 
pedagogicznego — referat ośw. koil. Ewald; 3} 
Sprawy organizacyjne -- ref. prezes Beyer; 8) 


KTO ZACZ SEA 


Sprawy kursów 'dokształcających -—- ref, kol. 
Dachtera; 5) Wolne głosy. Zarząd, 


22884a) Tow. śpiewu „Lutnia“ Bydgoszoz 
Jutro w wtorek, dnia 15 bm. o godz. 8 wiecz. 
u p. Jarntha, ul. Wały Jagiellońskie narożnik 
Jana Kazimierza 5 lekcja śpiewu, Dia waż. 
ności ćwiczeń obecność wszystkich członków 
konieczna. Dyrygent. 


22840a) Stowarzyszenie ofic. Emerytów. Ze 
branie członków stowarzyszenia we czwartek; 
dnia 17 bm. o godz. 5 w kasynie ofic. 62 pp. W.) 
Jagiellońska 78. Oficerowie emeryci jeszcze 
nie należący do stowarzyszenia, mogą zapisać 
się tamże do takowego. Zarzad, 

22940a) Grono Przyjaciół Sceny. Pogadanka 
w nadzwyczaj ważnej sprawie odbędzie się wi 
wtorek, dnia 15 bm. wiecz. o godz. 7 w Strzel 
nicy. Uprasza się o komplet wszystkich człone 
ków także i zespołu koncertowego. Prezes 


22830a) Związek Pracowników Kupieckich. 
Zebranie plenarne odbędzie się w środę, dnia 
16. bm. o godz. 8. wiecz. w hotelu Lengninga. 
Członkowie, którzy reflektują na stałą zniżki 
biletów teatralnych, zecheą się zgłosić w zakre” 
tarjacie lub na zebraniu. Również prosimy, 
zgłaszać adresy gości, którzy mają być zaproż 


szeni na naszą zabawę. | Zarzad, 


— Bank Polski płacił w dniu 15 września zać 
Dolary amerykańskie 5,93 zł, funty ang, 2885, 
tr. szwaj, za 100 + 113,05; fr. franc. za 100 ja? 

400 


t 


27,42; fr. belg. za 100 25,75; Hry włoskie 
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Przed wznowieniem rokowań 


polsko-niemieckich. 


Dnią I5-go września wznowione z0 
staną, po kilkumiesięcznej przerwia, 
rokowania handlowe  połsko-nilemiec- 
kie, które, jah wiadomo, w pierwszej 
fazie pertraktacji nie dały żadnego’ po- 
zytywnego rezultatu i odroczone do je- 
sieni ustąpiły w międzyczasie miejsca 
formalnej wojnie gospodarczej, 

Przyczyna główna ujemnego wyni- 
ku wiosennej konferencji berlińskiej 
była taktyka delegacji niemieckiej, któ- 
ra starała się przeciągnąć rokowania do 
połowy czerwca, w tym bowiem termi- 
nie kończyło się uprzywiłejowanie Pol- 
ski w eksporcie węgla górnośląskiego, 
stanowiącym gros jej wywozu do Nie- 
miec. Odtąd, wysokość kontyngentu 
węgla eksportowan. z Polski do krajów 
Rzeszy, stawała się całkowicie zależną 
od zgody Niemiec, które wyzyskiwały 
w ten sposób atut do szachowania kon- 
trahenta i chciały wzamian za ustęp 
stwa w tej, dla polskiego handlu zagra- 
nicznego ważnej pozycji, żądać kom- 
pensat dlą swojego eksportu i tranzytu 
üo Rosji. 

Jak można było przewidzieć, Niemcy 
15 czerwca ograniczyły dotkliwie im- 
port węgla polskiego. Polska zarea- 
gowała niezwłocznie na ten nieprzy- 
jazny krok podwyższeniem stawek cel- 
nych, uniemożliwiając w ten sposób to- 
warom niemieckim dostęp na rynek 
polski, Niemcy odpowiedziały następ- 
nie atakiem na złotego, wyzyskując zrę- 
cznie trudności finansowe  Rzeczypo- 
spolitej, wynikłe z czasowego obalenia 
równowagi bilansu handlowego, wsku- 
tek nagłego odpadnięciąa ważnej .dla ek- 
sportu polskiego pozycji wywozu wę- 
gla do Rzeszy. Zaczęła się brutalna 
próba siły, która trwa do dnia dzisiej- 
szego. 

Okres przeszło dwumiesięczny wojny 
gospodarczej między Polską i Niemca- 
mi pozwala dostatecznie zorientować 
się w jej następstwach. Stwierdzić na- 
leży przedewszystkiem, że są one dia 
obu państw ujemne. Podczas jednak, 
gdy początkowo ucierpiała Polska zna- 
cznie więcej, niż Niemcy, przy dłuż- 
szem trwaniu obecnego stanu, klęska 
Niemiec będzie jeszcze  dotkliwsza. 
Wpływa na to charakter polsko-nie- 


PROC OPOROWE TA NEEESE 


Port gdańs 

Prasa gdańska niemiecka stale twiendzi, że 
port gdański i Gdańsk sam skutkiem włączenia 
do połskiego obszaru gospodarczego poniosły 
straty. Colem tego artykułu jest zbadanie, czy 
twierdzenia prasy niemieckiej są słuszne. 

Gdańsk za czasów przynależności do Rzeczy- 
pospolitej Polskiej był portem o światowem zna- 
zzeniu. Odkąd się skutkiem rozbiorów dostał 
pod władze pruskie, zamarł zupełnie, ponieważ 
rząd pruski protegował porty Hamburg, Bremy 
1 Szczecin. Dopiero w drugiej połowie XVIII 
wieku zaczął się ruch w porcie gdańskim zno- 
wu trochę ożywiać, — nie mógł jednak Gdańsk 
odzyskać swego dawnego znaczenia, bo nie był 
już jedynym portem bogatego państwa, lecz T-ym 
z rzędu portem w Niemczech, który obsługiwał 
nie całe Niemcy, lecz jedynie Poznańskie, Po- 
, morze, i co do niektórch artykułów, Kongresów- 
kę. 

Skutkiem wojny światowej Polska zmart- 
wychwstała. Teoretycznie ma handel Polski do 
dyspozycjijako porty: Gdańsk, Kłajpedę, Odessę, 
porty rumuńskie, Tryest i porty niemieckie. 
Porty niemieckie (Hamburg, Brema, Szczecin, 
Królewiec), obsługiwały do niedawna handel pol- 
ski có do eksportu i importu niektórych arty- 
Xxułów — obecnie skutkiem wojny gospodar- 
szej z Niemcami już jako porty dla Polski nie 
wchodzą w rachubę, i handel polski powinien 
sią starać na zawsze od tych portów unieza- 
łeżnić., W- Tryeście Polska w najbliższym cza- 
sio dostaje do użytku wolną strefę, zaopatrze- 
na we wszystkie nowoczesne urządzenia porto- 
we, —— skutkiem jednak dużej odległości Try- 
„est wchodzi .w rachubę tylko jako port dia 
handlu z Orientem, i te wyłączne idla niektórych 
bardziej na południu położonych dzielnie Pol- 


Ki a Polska. 


młecktch stosunków handlowych. Pol- 
ski eksport do Niemiec stanowią, w 
przeważnej części surowce, importuje 
ona natomiast stamtąd głównie fabry- 
katy I półabrykaty. Wiadomo zaś, że 
o wiele trudniej jest obecnie o zbyt dla 
towarów gotowych, aniżeli dla surow- 
ca, ponieważ ciągły rozrost przemysłu, 
łącznie ze zmniejszonem powszechnie 
w dobio powojennej  zapotrzebowa- 
niem, powoduje w podaży przetworów 
fabrycznych rosnącą wcią% konkuren- 
cję, podczas gdy przeciwnie popyt na 
surowce wskazuje stałą zwyżkę i uloko 


wanie ich na rynkach zagranicznych | 


jest uzależnione jedynie od należytej 
organizacji handlu. Najlepszym tego 
dowodem jest fakt, że Polska potrafiła 


w 2 miesiącach zapewnić sobie stałych | 


odbiorców na zgórą lg część ilości wę- 
gia, eksporitowanej dawniej do Niemiec. 


Korzyścią niezaprzeczalną dla Pol- 
ski, z wojny gospodarczej z Niemcami, 
jest dokonane pod jej przymusem zer- 
wanie z dotychczasową bierną, krótko- 
wzroczną polityką handlową obliczoną 
jedynie na wyzyskanie chwilowych kon- 
junktur i podjęcie starań dla zdobycia 
nowych solidnych rynków zbytu, 


Dla Niemiec dłuższe trwanie wojny 
gospodarczej oznacza utratę cennego 
rynku polskiego, który w międzyczasie 
nauczy się pokrywać swoje potrzeby w 
innych krajach. Niebezpieczeństwo to 
rozumieją doskonale niemieckie koła 
przemysłowe, wywierające też ustawi- 
cznie silny nacisk na rząd, w kierunku 
wznowienią rokowań. 


W takich warunkach spotkają się 
ponownie w Berlinie delegaci polscy z 
niemieckimi. Doświadczenie ostatnich 
miesięcy, które rozwiało starą legendę o 
całkowitej zależności ekonomicznej Pol 
ski od Niemiec i ujawniło wielkie możli 
wości uniezależnienia się gospodarcze- 
go Rzeczypospolitej, winno być drogo- 
wskazem reprezentantów polskich w 
dalszych rokowaniach. 


Niemcy wygrały już ostatnią kartę, 
Polska z ataku na złotego wyszła obron- 
ną ręką. Nie ma więc żadnych powo- 
dów do zbytnich ustępstw. Czas pra- 
cuje dla nas, a przeciw Niemcom. 


Porty rumuńskie (Galaty i Breite) są dostępne 
jedynie dła małych okrętów, mogą więc mieć 
dla eksportu produktów „polskich pewne znacze- 
nie, specjalnie dla Małopolski Wschodniej — 
ale w bardzo ograniczonym stopniu, Odessa — 
port doskonały, o wyrobionych stosunkach han- 
dlowych i od centrów produkcji polskiej nie- 
zbyt oddalony, — obecnie skutkiem stosunków 
politycznych dla handlu polskiego wogóle w 
hachubę nie wchodzi. Do Kłajpedy, jednego z 
bałtyckich ośrodków handlu drzewem, Litwa do- 
tychczas polskich produktów nie dopuszczała, — 
obecnie w Kopenhadze prowadzone pertrakta- 
cje niewątpliwie ten stan rzeczy zmienią i Kłaj. 
peda stanie się portem eksportowym dla drze- 
wa i zboża, pochodzących z województw wscho- 
dnich. Wszystkie te porty razem wzięta, mogą 
jedynie w drobnej mierze zaspokoić potrzeby 
polskiego eksportu i importu. 

Pozostaje Gdańsk — Gdańsk, który leży u 
ujścia Wisły, głównej arterji naszego życia na- 
rodowego, połączony i drogą wodną, i najkrót- 
szemi połączeniami kolejowemi, z wszystkiemi 
centrami przemysłowemi polskiemi. To taż je- 
dynie na Gdańsk może być glówna część pol- 
skiego obrotu towarowego kierowana. Rząd pol- 
ski, w zrozumieniu tego stanu rzeczy, od po 
czątku istnienia Polski protegował Gdańsk jako 
bramę wypadową dla polskicgo handlu, — dzi- 
siaj, od czasu wybuchu wojny celnej z Niem- 
cami stara się umożliwić Gdańskowi objęcie sta- 
nowiska monopólowego dla handlu polskiego 

x państwami północnemi, zachodnio-europej- 
gkiemi i transatlantyckiemi, Fakt ten został 
przez gdańskie koła gospodarcze w zupełności 
uznany, czego dowodzą artykuły prof. Noego. 
Jedynie koła polityczne gdańskie ciągle jeszcze 
nie chcą widzieć korzyści, jakie Gdańsk ciągnie 


ze swego ścisłego zespolenia z obsz, gospodar: | wodów, jak dalece się ożywił ruch w porcie 


czym polskim. 
Dane statystyczne dostarczają najlepszych do- 
okręty przypływające 


rok kczba okrętów ładunek 
1932 2239 1 141 455 toa 
1919 1138 174000 „ 
1320 1653 1700000 ,, 
1921 2074 1026000 „ 
1922 1789 466287 y 
1923 1726 654929 w 
1924 1913 738072 „ 
1925 (6 mies.) 1039 532785 ,, 


Pod względem eksportu więc już w r. 
ruch w porcie gdańskim przekroczył 


gdańskim w ostatnich latach w porównaniu 4 
okresom przed wojną: s 


okręty od jące i 
ręty odpływają suma ładunku 


liczba okrętów ładunek im- i exportu 
2120 1311 757 ton 2453 218 ton 
107 72536 p 46235 p 
972 188246 , 4838246 p 
1614 378953 5, 1405372 , 
p. 534411 „ 97/0698 ,, i 
2288 1062864 p» 1717 83 p 
2806 1636 486 w 2374557 p 
1178 625547 p 1158832 ,, 


1924 | przedwojenna), — i jeszcze bardziej się będą 
normę j wzmagać, ponieważ obecnie pośrednictwo nies 


przedwojenną znacznie, bo o przeszło 300.000 ton, | mieckie przy imporcia do Polski zostało wyeli- 
— w tym roku sytuacja dla Gdańska się je- | minowane, a więc siłą rzeczy obowiązek tega 
szcze lepiej przedstawia, ponieważ na Gdańsk są | pośrednictwa przechodzi na kupców gdańskich. 


obecnie kierowane transporty masowe węgla: 


Nawet import bawełny, co do którego od dzie: 


w lipcu 92.000 tonn, w sierpniu ponad 100.000] siątków lat miała Brema monopol, będzie się w 
t.) tak, że ten rok cò do eksportu zakończy się j najbliższych czasach kierował na Gdańsk. 


cyfrą rekordową, 

Towary importowane przychodziły do Polski 
dotychczas przeważnie z Niemiec bezpośrednio, 
albo za pośrednictwem kupców niemieckich, po- 
sługiwały słę więc portami niemieckimi, — dla- 
tego też cyfry co do importu kierowanego na 
Gdańsk są niższe niż przed wojną. W tym roku 
jednak i cyfry importu znacznie się wzmogły, 
(za L półrocze 1925 — 592,785, a więc norma 


Obawa Rosji sów. przed 
konkurencją polskiego 
handlu drzewnego. 


(c) W organie „Narkomwniostorgu* p. t, 
„Handel zagraniczny* znajdujemy ciekawy 


|artykuł, świadczący, jak dalece miarodajne 


koła rosyjskie obawiają się konkurencji 
drzewa polskiego dla drzewa rosyjskisgo 
na rynkach światowych. 


Im więcej się Polska będzie rozwijała, im 
bardziej się będzie gospodarczo wzmacniała, — 
tem bardziej będzie również Gdańsk rósł i sią 
bogacit Polityka Gdańska, powinna więc we 
własnym interesie być w tym kierunku skiero- 
wang, by Polska miata powody do kóniynuowa. 
nia swej proiekcyjnej polityki w stosunku dq 
Gdańska. La 


7 m e AA O ei ea ta I 


— Wyroby Mapniego., Wezoraj panował w 
naszych lokalach wielki ruch. Jeden z podró: 
żujących Tow. Maggi ustawił na czysto przystro- 
jononych stołach filiżanki — woda kipiała i w je 
dnej chwili podawał nem wonny bulion do picia 
Przy tej sposobności począł objaśniać: 

„Ten buljon pochodzi ze znanych kostek bul- 
jonowych Maggi'ego, które rozpuszcza się tylka 
w % litra wrzącej wody. Dzisłaj nie potrzeba 
więcej mięsa rosołowego albo kości, jarzyn itd. 
długo gotować, aby rosół otrzymać; wystarczy, 
jeśli weżmiemy jedną kostkę buljonową Mag: 
gitego i rozpuścimy takową w % litra wrzącej 


Autor artykułu p. Strelcow, stwierdza | wody 1 otrzymamy natychmiast wyśmienity 
stałe zwiększenie sig polskiego eksportu | buljon. Maggl'ego kostki buljonowe są 


drzewa w ciągu ostatnich 5 lat (1920—1924), 
następnie, że już w roku 1523 Połska eks- 
portowała 3.98 milj. m? drzewa. podczas 
gdy cała Rosja w r. 1918/14 eksportowała 
tylko 32 milj. m% a więc znacznie manioj, 


wyrabia 
ne z najlepszego ekstraktu mięsnego i zawierają 
odpowiednio korzenie. 

Niechcemy o tem naszym czytelnikom zamil« 
ced, ponieważ jest wiadomem, że gospodynie 
mogą x korzyścią Maggl,ego kostki buljonowa 
używać, jako buljon do piele z jajkiem łub bex 


Wprawdzie w r. 1924 skutkiem stabilizacji jajka, jako rosół z różnymi dodatkarmi, do polop: 
waluty polskiej i skutkiem zwiększonej kon- | szenia słabych zap, sosów itd. Właśnie w dzi» 


kurencji zagranicznej 
nie ten fakt spowodował rząd polski do 
udziełenia całego szeregu ułatwień ekspor- 
terom drzewnym w dziedzinie podatkowej 
i finansowej, a mianowicie: zniesienie ceł 
wywozowych, obniżenie podatku obrotowe- 
0, opłat stemplowych i taryf kolejowych. 

alej rozważa rząd polski sposoby przyjścia 


z pomocą eksporterom pod względem kre- | 14. 9. L poł. 


dytowym. Polska zamierza powiększyć 
swój eksport do 51 milj. mè drzewa okrą- 
głego i 1 milj. m$ drzewa tartego. P. Stre- 
leow przypuszcza, że juź w najbliższych 


latach Polska te zamiary swoje uskuteczni. | 15, 9, 7 rano 


Ponieważ w Polsce tartaki posiadają prze- 
szło 2000 gatrów, więc ilość wywiezionego 


eksport drzówa =z Į siejszej dobie, oddają kostki buljonowe każdej 
Polski zmniejszył się o 20 proc, ale właś- | kuchni dobre usługi. ! | 


AN POGODY. 


| Cisnienie | emv KTW 
Dzień Z Zaang 927. ! 
z powietrza § DÓW wiatru 
; godzina 00 yna KH TC 9—1 fmate na.sek 


14, 9. 9 wiecm 


tj | 73 | 


zal 
lemneratnra doby ubiegłej: średnia 9,83 najwyż 


drzewa tartego może się również znacznie | sza 161 najniższa 3.5 Wysokość opadu 4,3 


wzmocnić, Konkurencja polskiego drzewa 
niemieekim, angielskim, francuskim, bełgij» 
skim i holenderskim. Nowy traktat hand- 
lowy polsko-francuski umożliwia dzięki 
znacznym udogodnieniom dla importu drze- 
wa z Polski uzyskanie drzewu polskiemu 
na rynku francuskim stanowiska monopolo- 
wego, W ten sposób =- kończy p. Stre- 


szczególnie silnie występuje na rynkach: | wiatry inkaine iub cisza. ' 


lcow == jest polski handel drzewny groź- | Londyn 


nym konkurentem nietylko dla handlu ro- 
syjskiego, lecz dla całego handlu europej- 
skiego. 


Polska daje zarabiać Anglii. 


W „Daily Telegraph“ z dnia 9 b. m. 
widnieje informacja o otrzymaniu przez 
firmę angielską „Salson Engineering 
Co Ltd* dużego zamówienia od polskich 
zakładów mechanicznych „Ursus“ na 
sumę 70 tysięcy funtów szterlingów. 

Zamówienie dotyczy narzędzi do 
pierwszej fabryki samochodów w Pol- 
sce. Dyrektor firmy angielskiej oświad 


czył, że Anglji udało się zdobyć rynek, % pa" 
który dotychczas zaopatrywali Niemcy. | Mą a żytnia 657%, wł. worka 


Zamówienie polskie jest największe, 
jakie Anglja uzyskała od państw euro- 
pejskich w przeciągu ostatnich 5-ciu lat 


Produkcje ropy w Ameryce. 

(e) „Gas and Oil Juornal" podaje informacja, 
łe produkcje ropy wynosiła w tygodniu spra- 
wózdawczym. przeciętnie dziennie 2162 beczęk 
(w tygodniu poprzednim 2164 beczek 


Rano pogodnie, miejscami mgła, cieplej etab 
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GIEŁDA WARSZAWSKA 


z dnla 14, września 1925 z > 
Dewizyz: tranz. sprzed kapro 
Dolary St. Zi. 5,95 5,97 5,93 
Nowy Jork 5.89 5,8 A: 
wajcśjk 118,26 113,50 ako 


Pożyczka złotowa 10%, 

Pożyczka kolsjowa 85—80— 850), 
Pożyczka dolarowa 62,/* 
Pożyczka konwersyjna 484,9], 


Fendencja utrzymana. 


GIEŁDA ZBOŻOWA.  * 
Poznań dnia 14. 9. 19258 a 
loco Poznań za 100 kg. (2 ceńtnary) w TAdankach 


wagonowych. l 
Cena za 100 kg: od złdo zł 
ORZEKA dd WIĘ e 
IFY 6 0 6 Gw w Ś  00— 5% 
eż ode. 2400—2800 
Maka ży nis 70% z workami > » 6 e  Z4/00—07,00 
Mąka pszenna 65/8 wł. worka e-  38,00—81,00 
Ospa żytnia » » » a « ęw ve + s  [1,20—12,20 
Ospa pszenna » * © © + + © va a 11,20—12,20 
Pszenica + * oooęeottos> 23,10—24,10, 
Owies nowy » «sop po ba sa aet Gb 
Ziem. ład. » * » e o ve» © zie — 
Erbin’ niebieski e» o oo« w wage SER: r 
Ziemniaki fabryczne » asems azemje , gii 


Usposobienie slabe. 


R manełucze damskie filcowe i aksamitne 


Sprostowanie Polskiego 
Banku Handlowego 


Od Polskiego Banku Handlowego w Poznaniu 
otrzymujemy następujące sprostowanie: 


Z edwołaniem się na $ 11. ustawy prasowej, 
upraszamy o umieszczenie następującego spro- 
stowania artykułu, jaki się pojawił w nr. 203. 
„Dziennika Bydgoskiego" z dnia 4. września rb. 
pod nagłówkiem: „Polska gospodarka w Gdań- 
sku“ i to w tem samem miejscu i tym samym 
drukiem, co artykuł dopiero co wspomniany. 


W artykule powyższym twierdzono, iż ofiarą 
szułerni w Sopotach stał się „Dyrektor Sekcji 
Rewizyjnej Połskiego Banku Handlowego“ p. 
Stanisław `. Stwierdzamy, iż p. Stanisław E. 
od dnia 25. exzwrwca 1825 r. przestał być fan- 
kejonarjuszem Polskiego Banku Handlowego. 


Nieprawdą jest pozatem, iż prokurent (nie 
Dyrektor) Polskiego Banku Handlowego p. Ka- 
złmierz Gunderman kiedykolwiek był w szuler- 
ni sopockiej, a tem mniej tam grywał. W tym 
względzie odnosi się p. G. do Redakcji „Dzien- 
nika Bydgoskiego", żądając szczegółowego Spro- 
stowania. 

Następny ustęp zaś, zawierający podobne in 
synuacje pod adresem „wladz“ banku ze wzglę- 
du na swą formę ogólnikową i nieuchwytną, nie 
daje możności sprostowania nieprawdziwości_za- 
rzutu. 

W dalszym ciągu, nie zgadza słę również z 
prawdą twierdzenie, że Oddział Polskiego Ban- 
ku Handlowego w Gdańsku ścigany jest przez 
władze sądowe za oszustwa podatkowe i że 
kierownik Oddziału Gdańskiego p. H. A. i pel- 
nomocnik banku, obecnie w Inowrocławiu, p. 
Vilemon Żyłkowski, ścigany oddzielnie, czynili 
wprost nadludzkie wysi'xi dla swojej i towarzy- 
szy obrony, aby wydostać się z iego skandalicz- 
vego procesu. 

Prawdą natomiast jest, że b. urzędnik wspo- 
mnianego oddziału bankowego wydalony i Ściga- 
ny sądownie za nadużycia, wniósł denuncjację 
do władz podatkowych za rzekome nadużycia 
podatkowe. Na skutek tych oszczerczych dono- 
sów, zarządzona i praz 10 dni przeprowadzona 
skrupulatna rewizja wykazała zupełną bezpod- 
stawność uczynionych zarzutów. Jedynie tak 
zwany „Vaerkehrssteueramt* zaczepił rzekomą 
nieprawidłowość ostemplowania kilku, drobnych 
zreszta, transakcyj efektowych, zaszłych w roku 
1920—23, a na skutek zaskarżenia przez naa w 
drodze odwoławczej decyzji tego urzędu do są- 
du, wydał sąd na rozprawie głównej dnia 19. 
maja 1925 r. wyrok, zwalniający Oddział od winy 
i odpowiedzialności A więc nie Oddział był 
ścigany przez władze sądowe, lecz sam apelował 
do sądu z skutkiem uniewinniającym. 


Nieprawdą jest w dalszym ciągu, iż „liczyć 
siłą trzeba z likwidacją Oddziału mimo różnych 
brudnych procesów i misternie ufryzowanego bi- 
łansu za rok 1024 z wiedzą władz kontrolnych 
banku“, natomiast prawdą jest, że likwidacja 
Oddziału tego nie jest zamierzoną, Oddział nie 
miał żadnych brudnych procesów, a bilens Od- 
driału za rok 1924 ustawiony został zgodhie 
z odnośnemi przepisami. 

Nie zgadza się wreszcie z prawdą, że Oddział 
Polskiego Banku Handlowego w Gdańsku przy- 
czynił się wielce w roku 1923 do niejasnych 
tranzakcyj walutowych eelam pokrycia efekty- 
wnych zobowiązań zagranicznych, z powodu na- 
bycia majątków ziemskich Owidz przez p. Dr. 
HKącię, wzgl. Kamieniec przez p. Dyrektora Ko- 
xierowskiego, natomiast jest prawdą, że wszelkie 
iranzakcje walutowe i dewizowe wymienionego 
Oddziału były najzupelniej legalne, i zgodne z 
przepisami Ministerstwa Skarbu w Warszawie 
mimo, iż odnośne przepisy i ustawy Oddziału te- 
go, jako placówki zagranicznej nie dotyczyły. 
To samo odnosi się do przekazów uskutecznio- 
nych przez Oddział Polskiego Banku Handlowe- 
mo w Gdańsku, z polecenia pp. Dr. Hąci, i dyr. 
Mozierowskiego. 
PAKETLI FERITO 


LERE 


CALETA 


2TW. | 


Luksus 100 


W postęnowabiu upadłościowem co do majątku 
kupca Władysława Włudarczaka w Bydgoszczy 
ul. Długa 45 odbędzie się podział zaliczkowy. 
Tymczasowo są do dyspozycji 7,702,79 zł. Uwzgię- 
dnione będa 3.297,49 zł. pretensji uprzywiiejowa- 
nych. Zestawienie uwzględnionych wierzyteiności 
można przejrzeć w sekretarjacie tutejszego Sadu 
Powiatowego, pokój 9. (28050 

Bydgoszcz, dnia 27 sierpnia 1925 r. 

M. Lewandowski, zarządca upadłości. 
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i Nie prerepiacağ? | 
| 257 taniej na Jezułckiej nr. 1 róg Długiej. | 
D Płaszcze damskio w różnych jakościach: K 
9 piaszowe, sukienns, zamszowe pocz, od zł 18.— f 
4 Kostjumy, spódniczki, sukienki I błuzki A 


A «w wielkim wyborze i tanio . od zł 8,—59-- f 

j Plęszcza meskie, ubrania, jeny, Spodnie i 

j 3 czapki ć 

Okazyjny zakup i z własnej: pracowni IA 
«modnie i tanio poleca (15681 # 

i Media Moawaiżasasici, Ę 

| Kolejarzom i urzędnikom ndzielara kredyta. 3 
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Napięcie 100 dramatów |! 


parai ostotni dzień. | Sensacje 100 filmów! +4 
alo U JOONYETA STOŚTA: a s p . . 
Początek 6.45 i 825. w jednym obrazie wytwórni „FOX“ 


Wreszcie zaznaczamy, że poczyniliśmy kroki| Gdańsku" i to w tem samem miejscu i 


zmierzające do sądowego ścigania oszczerców, 
Prosimy przyjąć wyrazy poważania 
Polski Bank Handlowy. 
Podpisy. 


Polska gospodarka w Gdańsku. 


Otrzymujemy następujące sprosto- 
wanie: 

Z odwołaniem się na par. 11 ustawy 
prasowej, upraszam o umieszczenie na- 
stępującego sprostowania artykułu, 
jaki się pojawił w nr. 203 „Dziennika 
Bydgoskiego“ z dnia 4 września rb. pod 
nagłówkiem: „Polska gospodarka w 


PORI 


„Nieprawdziwe jest twierdzenie ar- 
tykułu, jakoby mnie ujrzano przy ru- 
letce, zapewne z żoną, rozkoszującego 
się do syta w dobrze znanym domu 
gry; prawdą natomiast jest, że nigdy 
ani sam, ani w niczyjem towarzystwie 
w miejscu tem nie przebywałem i noga 
moja dotąd jeszcze w szulerni sopockiej 
nie stanęła.“ 

Kazimierz Gunderman. 


Przypuszczamy, że w. powyższej 
sprawie zaszła pomyłka, którą nasz ko- 
respondent niezawodnie wyjaśni. 


-Co powiedział Pan Prezydent. 
naszym rzemieślnikom... 


Poznań, 14. 9. PAT. P. Prezydent 
Rzplitej dokonał w dniu wczorajszym 
otwarcia ogrodu szkolno-botanicznego. 
Dosiojnego gościa witał kierownik o- 
kręgu szkolnego p. Chrzanowski. Po 
zwiedzeniu ogrodu p. Prezydent udał 
się do auli uniwersyteckiej na posie- 
dzenie poznańskiej Izby Rzemieślniczej, 
które odbyło się przy udziale tysiącz- 
nych rzesz rzemieślników, przybyłych 
również z innych województw, G. Śłą- 
ska į Pomorza. P. Prezydent Rzpliiej 
zajął honorowe miejsce na sali, w pier- 
wszych zaś rzędach zasiedli prezes Ra- 
dy Ministrów p. Grabski, dostojnicy du- 
chowni oraz przedstawiciele władz 
państwowych i samorządowych. Na 
podjum ustawili się chorążowie poszcze 
gólnych cechów oraz zasiedli członko- 
wie zarządu. Po szeregu przemówień 
p. Prezydent Rzplitej , podpisał proto- 
kół posiedzenia, poczem wygłosił nastę 
pujące przemówienie: 

„Cieszę się, że tak wiele młodzieży 
poświęca się u was rzemiosłu. Wielką 
wagę przywiązuję do tego nietylko ze 
względu na dalszy rozwój gospodarczy 
tej dzielnicy, lecz także ze względu na 
potrzeby innych dzielnic, w których 
rzemiosło zostało znacznie zaniedbane, 
a które cierpią przedewszystkiem na 
brak sił należycie wyszkolonych. Ocze- 
kuję przeto waszej ekspansji. 

Macie znaczne Siły, którym tu może 
zabraknąć pola do działania.  Zapra- 
szam was więc do innych dzielnie Pol- 
ski. Sadzę, że w najbliższych lałach 
staniemy gospodarczo tak mocno, iż te 
elementy, które planowo będziemy 
wprowadzać do innych dzielnic, będzie- 
my mogli zaopatrzyć w odpowiednie 
kredyty. 

Oto horoskopy na przyszłość. Wiele 
naszych planów na przyszłość już się 
urzeczywistniło i nie watpię, że się je- 
szcze urzeczywisinia, Na podstawie 
własnych doświadczeń proszę was, aby- 
Ście się nigdy mie poddawali pessymiz= 
mowi. Już niejednokrotnie chory, rze- 
komo tak ciężko, że skazany był na 
śmierć, żył potem długie lata. Przypo- 


minam sobie ten okres młodzieńczy, 
kiedy powtarzałem za innymi, że dla 


rzemiosła przychodzi koniec. Teraz z 


pałaców | 


i główn 


zadowoleniem konstatuje, że tak bynaj- 
mniej nie jest. Rozwój przemysłu nie 
jest dla rzemiosła zabójczy.  Najważ- 
niejsżą rzeczą jest dobra organizacja 
pracy. Dlatego zachęcam was do jak 
najstaranniejszego wychowywania mło 
dzieży rzemieślniczej. Rzemiosło stoi 
najbliżej rolnictwu. Rzemiosło i rol- 
nictwo, co potwierdzi p. minister skar- 
bu, najmniej 
skarbu polskiego. Żegnam was! 
górę czoła! Cześć rzejniosłu! 

Wieczorem o godz. 20 odbył się w 
dużej sali hoielu Bazar obiad, wydany 
na cześć p. Prezydenta Rzplitej przez 
poznańską Izbę Rzemieślniczą. W obie- 
dzie uczestniczyli m. i. p. premjer Grab- 
ski i ministrowie pp. Tyszka, hlarner i 
Raczkiewicz. W czasie obiadu wygło- 
sił p. Prezydent Rzplitej następujące 
przemówienie: 

Na zebraniu waszej Izby wyraziłem 
parę myśli o znaczeniu rzemiosła. Mo- 
gę was zapewnić, że w miarę wzmoc- 
nienia się skarbu państwa, wasze pra- 
gnienia będą zaspokojone i ja będę 
orędownikiem waszym. Teraz chciał- 
bym razem z wami zastanowić się nad 
tym momentem dziejowym, jaki obec- 
ne pokolenie przeżywa. We wspomnie- 
niach waszych o Bolesławie Chrobrym 
jest dużo tęsknoty do siły. - 

Jak on dzięki swojej sile i genjuszo- 
wi budował państwo polskie, uniezależ- 
nając je przedewszystkiem od obcych i 
umacniając je od zachodu, tak i teraz 
my, aczkolwiek nie jesteśmy w okresie 
walki zbrojnej, tęsknimy do jego siły, 
pragniemy wytworzenia jak najwięk- 
szej siły dla poparcia naszej niezależ- 
ności politycznej i niezałeżności gospo- 
darczej, Walka ta o przyszłość Polski 
jest nie mniej ważną, niż te, które prze- 
żywaliśmy parę lat temu. W tej walce 
najważniejszym orężem jest kapitał. 
Dookoła siebie wciąż słyszę zagadnie- 
nie pozyskania kapitału. 

Bardzo przyjemnie byłoby i szybko 
możnaby iść naprzód, gdyby ten kapi- 
tał przyszedł z zewnątrz. Ale jest tu 
poważne zastrzeżenie i strażnikiem te- 
go zastrzeżenia muszę być ja, jako Pre- 
zydent Rzplitej. Pomoc z zewnątrz nie 
może w niczem zagrażać naszej sarno- 


ej EEPI® 


sprawiają trudności dla 


tym samym drukiem, co artykuł dopie- 
ro co wspomniany; 
W 


NIRSEBAN. 


Poważne Poszukuje 


dzielności (oklaski). Dlatego, gdyby się 
zjawiła propozycja, niosąca nam ulgę 
przez dostarczenie kapitału, ale połą- 
czona z uzależnieniem nas od warun- 
ków z tego tytułu, to ja pierwszy uw'a- 
żałbym za obowiązek swego sumienia 
— szczególnie silnie ~ czuję to, kiedy 
wspominam Bolesława Chrobrego 
powiedzieć stanowczo: nie! (Oklaski.) 

Lepiej idźmy wolniej o wlasnych 

siłach, ale bez zatracenia swej zależ- 
ności gospodarczej, Wspomnienie Bo- 
lesława Chrobrego powinno nas oży- 
wiać nietylko dziś, ale przez cały czas 
odbudowywania i zagospodarowywania 
własnego państwa. Prowadzimy walką 
o naszą samodzielność j musimy ten o- 
ręż, jakim jest kapitał, jeśli nie może- 
my pozyskać go z zewnatrz na dogod- 
nych warunkach, wydobywać z siebie, 
* Tutaj awa żądania skierowują się 
przedewszystkiem do spożywców: 
pierwsze — to największe uiniarkowa. 
nie w spożyciu i otrzymane stąd o- 
szczędności skierowywać na wzmoże- 
nie polskich sił wytwórczych. Drugie 
zadanie do spożywcy: pamiętaj, że je 
steś odpowiedziałny za naszą samodziel 
ność. Wydając pieniądze, myśl o ta- 
kiem ich skierowaniu, żeby wzmocniły 
naszą produkcję. Gdy kto świadomie 
wyrzuca pieniądze na zagranicę, wyda- 
je je na wyroby obcego pochodzenia, 
już grzeszy wobec idei naszej niezależ- 
ności gospodarczej (oklaski). 

W stosunku do producenta żądamy, 
aby w tym okresie trudnym, kiedy brak 
nam kapitału, gospodarował tak, żeby 
inwestycje czynił tylko z nadwyżki do- 
chodów nad wydatkami, nie uszczuyla- 
jac kapitału obrotowego. Może to opóź 
nić rozwój naszego przemysłu, ale za to 
rozwój ten będzie trwały, pewny i 
zdrowy. 

Dalej musimy od producenta domagać 
się jak najlepszej organizacji pracy, 
ażeby osiągnąć jak największą wydaj- 
ność. Sprawa wydajności pracy stała 
się teraz przedmiotem osobnej nauki. 
Dlatego cieszę się, że dużo zwracacia 
uwagi na zawodowe wykształcenie swa 
jej młodzieży. W tem widzę zapowiedź 
świetnego rozwoju naszej wytwórczości. 

Przemówienie swoje pragnę zakoń- 
czyć życzeniem tem samem, z jakiem 
zwracają się do mnie liczni obywatele, 
Gdy przeglądam w jBelwederze nadesła 
ne memorjaly, a nawet te upominki 
które mi składają, to czuję w nich 
wszystkich jedną przewodnią myśl, jed 
no pragnienie, które można wyrazić 
słowami: Jak najwięcej wiedzy, jak 
najwięcej siły daj nam Boże! Tega 
życzę wam rzemieślnicy! 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


L. K. Kruszwica. Zwrot pożyczki swej może 
Pan otrzymać przez rozprawę sądową, która 
wyda polecenie kompetentnym władzom odcią- 
gnięcia mu jej z pobieranej pensji, 

Fr. St. Mostowa 11. Ogłosić listu nie możemy, 
ponieważ treść jego jest zbyt mało obchodząca 
ogół. ; 

Puzdrowo J. P. Wkładki oszczędnościowe, 
złożone po roku 1922 nie będą waloryzowane, 
tak, iż zostaną one spłacane według relacji 
1,800.000 mkp. = 1 złoty. 


W antraktach cudowne dziecko 


WKŁABZIO ZWEBLICZ 
na pytanie Szan. Gości odgaduje myśli ludzkie, 
przeszłość, przepowiada przyszłość. (23032 


Miody 
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dwupiętrowy z wolnem 
mieszkaniem za 12.000 zł. 
oraz trzypiętrowy z dwo- 
ma wolnemi mieszkania- 
mi okazyjnie tanio na 
sprzedaż. Wiad. Gdańska 
nr. 160. Skład papieru. 
(23030) 


Futerko 


damskie, żakietowe na 
sprzedaż. Zgłoszenia 
M. Lewandowski, za- 
rządca upadłeści, Byd- 
goszcz, Dworcowa 95a 
Obejrzeć można od 3—5 
po południu, (23051 


Bilard 
pokojowy w bardzo dob- 
rym stanie na sprzedaż. 
Adr. w Dz. Bydg. (23041 


8 osobowy 
samochód dobrego fa- 
brykatu, gotów do jazdy 
tanio na sprzedaż. A. 
Glazer, Tczew, ul. Pocz- 
towa 11. Tel. 53. (22662 


starszego również bry- 
czkę kupi za gotówkę 
zaraz. Zgłosz. ul. Ga- 
jowa 5. (23046 


Baezność / 
Poszukuje się kilka dô- 
mów z interesamii bez, 
także kilka większych 
majątków od 200--1000 
mórg dla sniesznie się 
decydujących kupców 
Of. przyjmuje Duczyń- 
ski, 


do mej drogerji, składu 
żełaza i towarów kolon- 


jalnych ucznia, zdobrem | 


wykształceniem szkaln., 

biegiy w języku po:skim 

i niemieckim w słowie 

ipiśmie. Otton Dziemba 

Miasteczko, Wikp. 
(22982 


towarzystwo akcyjne po- 
szukuje zwolnionych od 
nauki szkoły dokształca- 
jącej dzielnych, inteligent- 
nych uczni kupieckich z 
lepszem wykształceniem. 
Zgłosz. z życiorysem upr. 
się do „PAR, Dworcowa 

mr. 72 pod nr. 490 11. . 

(23023) 


Agentów 


do zbierania zamówień 
na powiększenie portre- 
towe na Poznańskie, 
Pomorze i b. Kongre- 
sówkę poszukuje natych- 
miast. Potrzeba 2 ioto- 


i grafie, świadectwo mo- 
iralności i 25 zł. kaucji. 
| Prowizja wysoka. 


Zgł. 
przyjmuje J. Ogrodow- 
ski, Inowrociaw, Targo- 
wisko. 1. (23008 


Poszukuje 


starszej uczciwej służą 
gej do prac domowych 1 
kochającej dzieci. Gdań- 
ska 42, IH ptr. od 2—3 
po poł. (2271 


się dzielnej krawcowej 
w dom, umiejącej szyć 
kostjumy oraz suknie ba- 
lowe, Łask. spieszne ofer- 
ty do Dzien. Bydg. pod 
„329%. (23043 


i Mrawcy 
na palta, marynarki, spod- 
nie i kamizelki potrzebni. 
Robotę wydam do domu. 
Zgłosz. w firmie „Odzież“ 
ana Kazimierza 2. (23029 


Dziewczę 
uczciwe do dziecka 
może się zaraz zgłosić. 
Jagła, u! Sw. Trójcy 3. 

(23034 


Nadmłynarz 
lub kierownik większego 
młyna handlowego, po- 
szukuje posady od zaraz 
lub od 1. X. 25 r. Jest 
egzaminowanym mistrzem 
obsznany z wszelkiemi no- 
woczesnemi maszynami 
młynarskiemi i posiada 
dobre długoletnie świa- 
dectwa.* Łaskawe zgł. do 
Jana Kowalskiego, Draw- 
ski Młyn pow. Czarnków 

(22983 


pomocnik z branży żelaza 
poszukuje posady z dniem 
1. 10. Of. proszę skierować 
do adm. Dz. Bydg. pod 
„Żelaźniak*, (23028 


Gospodare 
rolnik, lat 42, samotny, 
poszukuje miejsce u sa- 
motnej pani lub star- 
szego państwa za małem 
wynagrodzeniem. Oferty 
pod „J. 180“ do Dzien 
Bydg. (23045 


Kucharka 
umiejąca dobrze gotować 
tylko z dobremi świadec- 
twami może się natych- 
miast zgłosić ul. Dwor- 
cowa nr. 67. Restauracja. 

(23031 


Mieszkanie 
2-pokojowe bez mebli do 
wynajęcia. Do objęcia po- 
trzebny jest remont. Ot. 
pism. z dołącz. znaczka na 
odpowiedź pod „B. M 34“ 
do Dz. Bydg. (23037 


kę 

Mieszkanie = 
piękne, w centrum mia- | lan 
sta mogę wskazać temu, M | 
kto mi pożyczy lub dos Mt, 
pomoże do uzyskania po- My ( 
życzki 8000 zł. Zgłosz, bt 
do Dz. Bydg. pod „Po+ M 
życzka 8000“. 122092 NM 
Mieszkanie Na 


4 pokojowa wolne, o ile 

przodem Drei ej Sien- 

kiewicza 44, I ptr. pr. 
2122927 E 


EF 


E 
WE 


tę 


A ję 0 
leśnictwa poszukuje od 4 
1. 10. b. r. 2 0 Ń 
blowanego w pobliżu ul. AR 
Poniatowskiego (Bielawki) i 
Zgł. do Dzien. Bydg. pod m 
„Leśnik“. (28035 4 Na 
Pokój | Ń 
umebl. z utrzymaniem A 
do wynajęcia Ui. Gdań: ARK 
ska 41, III ptr łewo. = NS 
123058 y 
Pokój Ń 
dobrze umebl. zaraz da ię 


wynajęcia. Ui. Dolina 4, 


I ptr. prawo. (23054 


Dorada prewrry 
a dłngolotnig praktyką 
załatwia wszelkie, 
ehoćby najtrudniejsze 
sprawy karne. cywilne, 
rocesowe, spadkowe, 
ipoteczns, kortrakto- 
we, spółkowó, najmu, 
podatkowe Rd. Ściąga 
zaległe pretensjs, regu- 
luje trudności finanso- 
we itd. 


St. BanaszaK 


Cłeszkowskiego 2 
Telefon 1804. (1671 


br. Piórek 

w przyszłą sobotę wy- 
jeżdża na 3 tygodnie. 
(22966 


= Dentysta 
Duszy ńska, ui. Śniade- 
tkich 20. przyjmuje od 
0-—12 i 15—18 godz, 
(21621 


Akuszerkea 
rzyjmuje zamówienta 
udziela pórady. Osto- 

lińskich 11. (21883 


Kapelusze 
stw na sezon jesienny 
zimowy w różnych ga- 
tunkach „fasony linon“ i 
dodatki do stroju, także 
prz muje przefagonowa= 
ia kapeluszy. P. P, mo: 
dniarkom ustępstwo. 
A. Głowacka, Bydgoszcz, 
Dworcowa 76. (21761 
W szethn 
męską i damshą bieliznę 
krzyjmuję do szycia w 
dom i poża domem. 
Kościuszki 48, II ptr. 
prawo. (22588 


Naprawę 
bielizny każdego rodza- 
ju przyjmuje, ręcząc ża 
Yzybkie i dokładne wy- 
konania, Żgł. pod „Na 
prawki* do iz. Bydg. 

(22752b 


Karhowanie 
i plisowanie 


rzyj;muje (8052 
racownia Sukfen Bam- 
ukich „Chic Pavtsien", 
Cdańska 157, II ptr. 
front. Welelon 808. 


Futra 
wszelkie przerabiam, re- 
paruje elegancko i ta- 
nio „Regina“, Pomor- 
ska 52a, 29001 


Haft 
bialy maszynowy wy- 
konuję. Ui. Pocztowa 3, 
H ptr. prawo. (23025 


Szory 
| półszorki korzystnie 
fo nabycia oraz wyko. 
Buję  wszełkie prace 
Biodłarskie. Zywert, Ja- 
giellońska 4, pracownia 
siodlarska. 122973 


Mistrz kuśniersz1 z War- 
tzawy przyjmuje wezel 
kie przeróbki futrzane 
damskie i męskie oraz 
konfekcję damską z ma- 
terjałów włsśnych i po 
wierzenych. Jezuicka 6 


jel 16-49. (21744 


Tawie Źródło. 
Gotowe ubiory damskie 
i męskie z własnej pra- 
town Ceny najniższe 
Pp. kolejarzem i urzę- 


Ohusyjrny 


Raczsedł 


obłekt. Dom I-piętrowy wagon pierwszorzędnych 
i drugi parterowy, w | kas na piece białych i 
lepszym miasteczku w | kólorowych i polecam. 


noznańskier świat 
elektryczne przy tem 
3 morgi cybulowej zis- 
mi, nadajątej sią na o 
grodnictwu. można do- 
kupić jeszcze 4 morgi 
ziemi Nadaje się także 
dia dobrego rolnika 
Byt zapewniony. Cena 
6000 zł. Biuro Pogoń, 
Dworcowa 80, I ptr. 


Majatii 
złemskie, domy i t p. 
poleca ma sprzedaż. Ta- 
Szycki, Dworcowa 13 
Tel. 780. (22483 


Majątka 
folwarki małe i duże, fa- 
bryki, młyny parowe i 
wodne, kamienice i skle- 
py kupieckie poleca S. 
Ruszkowski Biuro Pol- 
sko- Amerykańskie, ul. 
Frańnkego la, obok Pla- 
cu Teatralnego, telefom 
nr. 885. (18582 


Majątek 
220 mórg pięknie poło 
żony przy dworcu i sze- 
sie, ziemia drenow., bu- 
dynki masywne, światłó 
elektr. i siła, przy pow. 
mieście i gimnazjum 
państw., szkola 1 poczta 
w miejscu, sprzedam 
natychmiast za zaliczką 
20-—25 tysięcy zł. Cena 
wedlug ugody. Wied. 
Rachuj, Ostrówki, pow. 
Chodzież. (22974 


M ajątel 
128 mórg dwbrej ziemi 
z imwentarzem i zbiora 
ks 1 budynki masywne 
pokr. dachówką, 10 kim. 
od Bydgoszczy, blisko 
szosy i kolei, nad kana- 
lem, lasu 18, łąkt 20 
tnórg, zaraz na sprzedaż 
lub zamiana na dom w 
Bydgoszczy. Zgł.  Pod- 
górna 24 u właściciela 
122750 


Bom 
z wielkim 'nteresem w 
Świeciu n W. z dużym 
ogrodem owocowym, w 
najlepszem położeniu dla 
każdej branży za gotów 
kę na sprzedaż lub w 
równej wartuśc) w Niem- 
czech zamienię N. Nel 


ken, Neusalz ger . 
rod 


bom 

fl-piętrowy, w centrum 
z interesem 2 pomie- 
szkania. nowy śpichierz 
podwórze, oficyny, sta- 
jenki, wszystko w Qo- 
brem stanie czyste, bez 
długu, wolne. Do objęcia 
interes, 2 pomieszkania 
śpichlerz 1 stanie. Po- 
sesja ta miesięcznie mo- 
że dawać £50 zł. Cena 
28 (00 zł. Biuro Pogoń, 
Dworcowa 80, I ptr. 


Dom 
I piętrowy, z interesem 
dobrze prosperującym, 


przy tem 4 pwkoje z ku- 
chnią do objęcia, po- 
dwórko, wjazń, śpich 
ierz, stajenki 1 tem po- 
debne tylko dla siebie 
na mniejszem mieście. 
Cena 6000 zi, i wiele 
innych barćzo korzyst- 
nych poleca Biuro Pa 
goń, Dworcowa 80, I p. 


« Bom 
Iil-piętrowy, 3 interesy, 
centrum, wolne mie- 
szkanie z interesem 
20000 wpłaty, cena 40060 


dnikom państwowym | złotych. Domy wie 
udziejam kredytu. Je- | majątki, fabryki, go- 
suicka 6. tel 16-47, spodarstwa poleca i po- 
(21745 stuku Szarek, Dwor- 
cową 90. 122807 

Baczność Rolnicy 7 
więksi i zaniejsi, posia- | gom, Z sanie 


Jarm do wybwru różnych 
majątków, jak również 
przyjmuje złeceniasprze 
daży, Obsługa. szybka 
| rzetelna Bilro Pogoń 
Dworcowa 80, I ptr. 


Pieptszorzedne 
domy, wille i majątki od 
10-—4000 mórg, dzierżawy, 
interesy handlowe poleca 
i poszukuje Szarek, Dwor- 
mowa 80. (21770 


Baczność | 
Gospedatsiwa wiejskie 
sd 6—50b mórg, miejskie 
yd 2000 zł zaraz nabprze 
daż, A Sekołowski, Byd- 
goszcęz, Plac Wolności 2. 

22968 
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jąCą piekarnią I składem 
kolonialnym  śwrzedam 
lub żamienię na mały 
dom lub mała piekarnię 
Of pod nr. ,,2200* do Dz. 
Bydg. ` (23017 
W Z PE Żacy 
Sprzedam 
zaraz % powodu choroby. 
2 kamienice Zepiętrowe, 
tworzące jedną całość 
w Inowraciawiu w cen- 
trum miasta z 4-ma 
składami, 7 dużych 
okien wystawnych lub 
zamienię na felwark 
z dopiatą za kamieniwę. 
Duży interes przy sprze- 
daży do obięcia. Zgłost. 
pod „H. 280% do Dzien 
Bydg. 


po cenie dziennej za go- 
tówkę. Fr Perlik, mistrz 


garncarsk Nakło, ulica 
Pocztowa (22957 
Na © rat 


meble własnego wyrobu 
sprzedaje tylko jeszcze 
Fabr. mebii „Buczyna” 
Bydgoszcz, Bocianowo 4. 
tel. 3-13 (22825 


Auto 
sześcioosobowe „Adłer”, 
w bardzo dobrym stanie 
sprzedam na korzyst- 
nych warunkach lub za- 
mienię na dobre auto 
ciężarowe. Gdzie ? wska- 
że Dz. Bydg. (22785 


Tanio 
móżna kupić garderobę, 
obuwie, meble wszel- 
kiego rodzaju, rzeczy 
przechodzone w dobtylt 
stanie, 2 minuty od 
tramwaju, ul. Dworco- 
wej i Gdańskiej. Upr. 
się wiedzących o wska 
zanie mojego Domu Ko- 
misowego, Pomorska 0. 

(18466 


Sypialnie 
dębowe i damskie po- 
koje mahoniowe sprze- 
daje bardzo tanio i na 
raty. Fabryka mebli ul. 
Jackowskiego 838 (27608 

d 


Na raty! 
Kanapy pluszowe od 
125 zł, leżanki w wiel- 
kim wyborze, otomany, 
garnitury kłubowe, ma- 
terace sprężynowe i na 
kładane pod gwarancją 
fachowo wykonane, po- 
ieca Tapicernia Jano- 
wicza, Jagiellońska 4, 
drugie podwórze, (23040 


Skrzydło 
salonowe na sprzedaż, 
Czyżkówko, Grunwaldz- 
ka 8b. (22898 


Dobre 
pianino krzyżowe z me- 
talową płytą na sprze- 
daż. Gdzie? wskaże Dz 
Bydg 122924 


Tanio. 
Z powodu wyjazdu sprze- 
dam 1 kompi. jadalkę 
dębową, Zsypiaiki, 1 po- 
kój klubwwy, I piec west 
falsk;, Urządzenie Bkła: 
dowe do kolenjalki í re- 
stauracji, 1 danino, 
czarne, koncertowe, pra- 
wie nowe f-my. Hoff- 
wann, berlin. Józefa 
Kapturowa. Trzemeszno, 
ulica Św. Jana 8. (22961 


Beczki 
od kapusty, wanny, ku- 
bły, beczułki do masła. 
węborki do marmulady, 
beczki do masła 1 wę 
borki w różnych wiel- 
kościach na sprzedaż 
Dworcowa 14, bednar: 
stwo, tamże przyjmuje 
się re4.eracje, (28024 


Prawie 
nowy płaszcz zimowy 
sprzeda korzystnie, uł 
Cieszkowskiego 15 I ptr. 
lewo. (22965 


Futro meskie 
dobrze utrzymane za 
200 zł. sprzedam. Zgł. 
skład kapeluszy dam., 
uł. Mostowa 2. Tel. 1750 

122962 


2 piece 
majolikówe, rozebrane 
na sprzedaż. Paderew- 
skiego 37, I ptr. prawo. 

138976 


RMebie. 
Najtańsze źródio rzeczy 
wiście solidnej roboty, 
wszelkie meble od naj- 

wykwintniejszych do 
zwytżajnych  poiedyn- 
czych. Kórzysthy zakup, 
ogodne warunki pole- 
ca Stanisływ Doprzyń- 
ski. ul. Długa 4. (23026 


Okuzż ja? 
Półszórki robocze sprze- 
daje okazyjnie po 90 zł. 
za parę. Biuro Handic» 


we, Ignacy Radeszew- 
ski, Jaglettońska 3e 
Tel. 1348. (23013 


$ Nowe aa 

adainię, sypialnią 0- 
kój męski w lepita 
wykonaniu kupię za gò 
tówkę Of pod „Ż. 200“ 
do Dz. Bydg. ©3069 


rode 


Bnurtownin 
tapicerska połeca meble 
tapicerskie, jak: kana- 
pv, leżanki, materace 
kluby, łóżka żelazne i 
drewniane na dogodnych 
warunkach na spłaty. 
Bydgoszcz, Mazowiecka 
nr. (23020 
2 i kg j 

Kanarki 
'parka) i wielka mosie- 
żna klatka tanio na 
sprzedaż.  Fiorjana 6, 
parter prawo. (23000 


Koza 
na sprzedaż pod Bian- 
kami 8. (23049 


Foxterrier- 
na sprzedaż lub na za- 
manę. Magazyn bila- 
watów, Gdańska 5 
(23047 


Bobrze 
utrzymane pianina za go- 
tówkę kupię. Oferty pro- 
 madesłać pod „W. Z. 
“ do Dz. Bydg. (23036 


Kupie 
1 trak (gater) używany 
do tartaku. J. Wielew- 
ski, Rolbile, p. M. Chet- 
my p. Chojnice, (22979 


Poszukuję 
składu kolonjalnego do- 
brze  zaprowadzónego. 
Of. pod „Zāras“ do Wz 


Bydg. (22972 
Poszukuję 
domu, jakiegokolwiek 


interesu lub dobrej dzier- 
żawy z gotówką 8000 zł. 
Oferty do Dż. Bydg. pod 
„Rewers. (2268! 


Kupie 
dom lub jakikolwiek 
dobrze idący interes 


za gotówkę do 8500 zł, 
Oferty do Dz. Bydg. pod 
„Restaurator“. (22665 


Płacę 


najwyższe ceny za wszel- 
kie skórki i końskie 
włosie. Przyjmuje do 
garbowania i farbowa- 
nia wszelkie skórki 
Mam na składzie farbo- 
wane i naturalne skór- 
ki. Wilczak, Malbarska 
ńr 13. (22178 


wyutzają listownie kur- 
sa Seknłowicza. War- 
szawa Żórawia 42, Po 
ukończeniu — egzamin, 


świadectwo. _ Żądajcie 
pros 'ektów 
&tenngraf ji 


wyucza wsżystkich bez- 
płatnie, listownie. Yn- 
stytut _ Stenograficzny, 
Warszawa, Mokotowska 
nr. 39 121540 


Pomoge 
w lekcjach szkolnych 
Zygmunta Aueusta 8 
(238022 


Leēekcyj 
gry na fortepianie n- 
dzielam. Posiadam wy- 
kształcenie konserwat. 
Zamojskiegn 20, III ptr. 
122005 


Sztuka stosowana. 
Zarobek, zdobycie umie- 
jętności, wypełnienie 
czasu, znajdzie każda 
z pú przeszedłszy kurs 
sztuki stosowanej i robó; 
ręczńvch. Zapisy przyj- 
rauje Janina Kornobiso- 
wa, ul. Bocianowo nr. 6 
IT p. od 9 rano dó 1 p. 
p Wszelkie obstalunki 
w zakresie malarstwa 
i batiku wykonuje się 
starannie i tanio. (22599 


Lekcyj 
śpiewu udziela paniom 
i panom profesorka śpie» 
wu, metodą. skembine- 
waną z najlepszych i 
znanych metod w świe 
cie śptewaczym i uzu- 
pełnioną wiasnym do- 
świadczeniem; rozwija 
nie głogu do szczytu, 
idealna ewoboda głosu, 
opartego na diafragma- 
tycznym oddechu (wło- 
skie bel canto) i piękna 
dykcja. A ab 1 2 
tym przez złą metodę 
gowraca świeżuść, dze 
iękną dykcję ìi swobo- 
de: Bigańja Targońska, 
Św. Jana 22. TIL, 

RAISA 


dnia: In 


; |handłowy branży 


p L 


£ kotlarzy 

rutynpowanych do kotłów 
parowych, poszukuje 

Fabryka Maszyn, Tow. 
Akc. Lloyd Bydgoski 
w Siernieczku 122923 

Tow. Lusmet 

Śp. Akc. poszukuje "fur- 
manów do zwózki cezły. 
Zgłoszenia cegielnia 
W. Bartodzieje, ul. For- 
dońska. (28011 


Poszukuje 
dzielńego młodszego 
czeladnika piekarskiego 
zaraz Fr. Sobisz. cukier- 
nik piekarski, Chełmno 
Rynek 15, (23013 


Połjerka 
do polerowania ramek 
potrzebna, ul. Pomor- 
ska 8. (22971 


Pierwszorzęedne 
pomocnice oraz uczeń: 
nice mogą się zaraz 
zgłosić. S. Sromutka, 
krawiec damski, Mazo- 
wiecka 2. 123018 
Pomocnik: 
krawiecki potrzebny 
zaraz. R |) walny lta. 
2 


Dziewczynka 
do obsługi w rannych 
godzinach potrzebna. 
Jagiellońska 4 w pod- 
wóizu parter prawa 

12305 


Dsiewczynę 
uczciwą i pracowitą, do 
wszystkich prac domo- 
wych przyjmie zaraz 


0 gospodarz. Ul. Prome- 


sada 11. (22908 


Dziewczyna 
do dzieci potrzebna. 
Śniadeckich 27, I ptr 
prawo. 22975 


Portier 
może się zgłosić międz: 
5—6. Magazyn blawa- 
tów, Gdańska 5. ‘28046 


Służąca 
uczciwa, umiejąca go 
tewać potrzebna. Szarek, 
Dworcowa 90. 123829 


Pomocnik 
ko- 
lenjal, spożywczej ide- 
likatesów, mający 
zł. kaucji poszukuje po- 
sady żarąz lub od i. 10 


1925, Kto? wskaże 
Dzien. Bydg. «23005 
Bsiewczyna 


uczciwa lat 14—15 po- 

trzebna do Składu ko- 

lonjalnrego na prowin= 

cjl Zgł. piśmienne z ży» 

ciorysem do Dz. Bydg. 

pod „Dziewczyna“. 
122805 


Służąca 
ze wsi, porządna, która 
już służyła w mieście 
z gotowaniem poszuku 
F R g E Dz 
. po P. Mi 
A zo 


Puszukużę 
dla mego syna miejsca 
jako uczeń lekarza-den- 
tysty od 1. 10. 25 lub pó- 


Restuurutór 
zawadu pomocnik ga- 
stronomiczny,  dotych- 
czas zatrudniony tylko 
w pierwszorzędnych do- 
mach jako kierownik, 
iiczący lat 26 żonaty. 
biegły w języku poi- 
skim i niemieckim po 
szukujs odpowiedniej 
Bosady. Kaucja i refe- 
rencja do  dyssozycji. 
Łask zgł. pod „3 S. 
1000“ do Dzien. Bydg. 

(22955 


Szofer 
porządny, trzeźwy £ do* 
bremi świadectwami po- 
szukuje pasa iy. Piśmien- 
ne zgi. pod „L. B. Szofer“ 
do Dz. Bydg. (22960 


Panienka 
poszukuje posady jako 
biuralistka ew. kasjerka. 
Zgłosz. pod „W. R. 500“ 
do Dzien. Bydg. 22944 


Przyjmę 
posadę jako opiekunka 
de chorej osoby lub do 
panienki w lepszym do- 
mu. Oferty pod „Opie- 
kunka“ do Dz. Bydg. 

122752a 


Uczeń 
kupiecki jakiejbądź 
branży, z dobremi świa 
dectwatni poszukuje po 
sady. Zgłoszenia Bon- 
czyński, Gołębia 96. 

(22938 


Rutynowary 
biłansista przyjmie po 
sadę w przedsiębiore 
stwie  przemysłowem, 
ewtl. także prace godzi- 
nowe. Łask. oferty pod 
„T. 500" do Dz. Bydg. 

(22986 


Panienka 
z lepszej redziny poszu- 
kuje posady jako elewka 
na większem folwarku. 
Znam także pracę biu- 
rową. Zzgl do Dzien. 
Bydg. pod „Elewka*. 
(22970 


Uczeń biurowy. 
Poszukuję dla mego sy- 
na z 8 kl. gimnazjum 
miejsca jako uczeń biu- 
rowy. Łask. oferty pro- 
szę składać do Dzien. 
Bydg. pod „Uczeń ', 

(24969 


ki siążtkowy 
rutynowany poszukuje 
zajęcia na godziny. Po- 
ważne referencje. Oferty 
do Dz. Bydg A :Z S.100 
12295 


Kucharka 
znająca warszawską ku- 
chnię poszukuje posady 


zaraz, może być do wszy” 
stkiego, Wiadomość ul 
4 u p Wejser. 
(23009 


Wodna 


Wydzierżawię 
skład kolonialny, 4 po- 
koje z kuchnią w do- 
brym punkcie. Zgłosz. 
do Dz. Bydg. pod .,Do- 
bry punkt", (22361 


Składu 
poszukuję w śródmie- 
Ściu, lecz nie na pryn- 


źniej Of. pod „F. P.“ doj cypalnej ulicy. Qf. do 
Dz. Byde. (22874 | Dz. Bydg „Ola“. 
{ 
Rutynowany 


rolnik, żonaty z gim 
nazjalnem wykształce- 
niem,  kilkunastoletnią 
praktyką i z poważnemi 
referencjami, poszukuje 
zaraz iub od 1. 1 26 po 
sady jako samodzielny 
lub pod ogólną dyspo- 
zycję szela. Łask, of. 
do Dzien. Bydgoskiege 
pod .,2102*. 22981 


iresowianka 
młoda z dobrego domu 
poszukuje jakiejkolwiek 
posady błurswej, bony. 
względnie gospodyni u 
samotnej pani a). Zgi 
ped sH. S&“ do Dzien. 

ydg. 122956 


liłeczarz 
lat 42, z małą rodziną, 
z dobremi świadectwami, 
obeznany z  wszełkiemi 
maszynami poszukuje za- 
jęcia jako kierownik lub 


Possukuje 
się dzierżawy domu lub 
też wili z ogrodem na 
dogodnych warunkach, 
przyjmę również rząd- 
costwó domu. Ot. nadsy- 
łać do Dzien. Bydg. pod 
wam A (22954 


om 
mieszkalny, ródzaj wili 
w Strzelnie, z trzema 
lokatorami, z wolnem 
2-pokejowem mieszka- 
niem i kuchnią, z stajnią 
1 ogrodem  otwocowem 
15 mórg roli zaraz ko- 
rzystnie do wydzierża- 
wienia, Zgłosz przyj- 
ratije Kiosk", Byd- 
goszcz, Dworcowa 80a. 

(22894 


Składu 
próżnego z przyległem 
mieszkaniem, w ruchli- 
wej okółicy poszukuję. 
Wiadomości udzielą w 
restaucacji, Hermana 
Ijankiego á 2290 


$ 
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Mieszkanie 
3-pckojowe, częściowo 


umeblowane dooddania. 
Wiadomość: Taszycki, 
Dworcowa 13. (22987 


Mamienię 
moje ładne J<pokojowa 
parterowe  mieszkanić 
na układ w dobrej oko* 
poza pory pe ziom 

ydg, sk. KU 

p 122985 


Mieszkanie 
3—4 pokojowe poszukuję 
zaraż. Płacę dzierżawę 
za rok. Oferty pod „Mie 
szkanie 100* do Dzien 
Bydz. (22854 


Mieszkunie. 
Zamienię 7 pokoi na 
4—-5 pokoi przy Placu 
Wolności. Of. pod „Za 
inienię 100% do Dzien. 
Bydg. (22993 


Hieszkanie 
2--4 pokoj. z kuchnią 
sżukuja małżeństwo 
eżdzietne. Płace O 
dług ugody, Of. do bz 
dy. pod „Wagon 
węgla”, (22609 


Zamienię 
2 pokoje z kuchnią na 
2 lub 3 pokoje. .Okole, 
Jasna 5 ptr. prawo. 
(23015 


Bliteszkanie 
5 pokoi i kuchnia blieko 
dworca do wynajęcia 
z odstąpieniem części 
urządzenia Zgłosa pod 
„Remont i urządzenie" 
do Dz. Bydg. (22766 


Giotótwhką 
zapłacę czynsz przedwo- 
jenny za rok z góry lub 
dam odnowić mieszka- 
nie 2—3 pokojowe. Zgł. 
pod „Urzędnik* do Dz. 
Bydg. 123007 


Mieszkanie 
4 lub 5 pokojowe w Byd- 
goszczy*Okole, kompiet. 
umeblowane do odstą- 
pienia. Znakomite miej- 
sce dla lekarza po zmar- 
łym Doktorze Schulzu. 
Zgłoszenia pod „CI.T.* 
do Dz Bydę. (22999 


Pokoju 
z kuchnię poszukuje bez- 
dzietne małżeństwo, 
czynsz przedwojenny z 
góry ną parę lat. Zgł. 


pod „M. M.* do Dzien. 
Bydę. 


(28055 


umeblowany z osobnsm |; 


niekrępującem wejściem 
w pobliżu dworca od 


wany. Of. do Dz. Byd 
pod „Dworzec“. (28019 


Pokój 
umebl. do  wvnajęcia. 
Paderewskiego 7, II p.l. 
(22851 


urnebi. z osobnem wej- 
ściem, bez utrzymania, 
w centrum miasta za- 


. Bydg. 


2 pokoje 
umebl. do wynajęcia. 
Grosse, Zduny 17. (22902 


wynajęcia. Maiwald, ul 
Gdańska i37. (23048 


Pokój 
z kuchnią umebłl. do 
najęcia. gt ża 10. 
i280; 


Pokój 
na Dworcowej, elegancki 


| 
4 


utrzymaniem. 
„Par“, Dworcowa 72 
(22917 


Pokój 
umebl. do wynajęcia. 
Jackowskiego 18, Il ptr 
prawe. (2294 


Pekó , 
umebl, do wynajęcia, 
ul. Jagiellońska 13, ptr. 
Iowa ) 
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| igóia. Gdań 
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umebl. zaraz do wyra: 
Bka 62, Í ptr. 
123014 


Peltóż 
umebi. dla 3 sań do wy- 
najęcta. Garbary 24, ptr. 
prawo. (22905 


lewo; 


Pokój ; 
do wynajęcia zaraz. Ja- 
gielłońska 37, I piętro 
iawo.. 5 zł. tygodniowo, 

(22951 Lód 


z 

AA AO 
Pokój 

frontowy dobrze uinebl, 

do wynajęcia zaraz, ub 

Chrobrego 11, II ptr. le- 

wa. (22957 


Pokój 
umebl. z ogobnem wej- 
ściem i balkonem zaraa 
lub od 1. 10. do wyna- 
jącia. J. Kościelny, Bie- 
Poniatowskiego 
(22964 


lawki, 
nr. 10. 


Obiady 
prywatne wydaję Gdań. 
ska 147, I ptr. prawo. 
(21782 


Dobre obiady 
prywatne wydaje == Dr 
Emila Warmińskiero 5. 
I p. (11038 


Kawaler 
łat 29, handlowiec po- 
szukuje panny lab wdo« 
wy w celu eżenku. Fa- 
nie łaskawe racżzą swe 
oferty z fotografją na- 
desłać do Dzien. Bvdęg. 
pod „„Dyskrotny”. (23004 


Blondyried 
lat 27 i 25, średniego 
wzrestu z gospodarstwa 
wykształcone, poszukują 
męża urzędników lub 
ezemieślników koloj. na 
stałem stanowisku. Zgł. 
pad „Panienki“ do Dz. 
Byde. (22918 


W spółmika 
do korzystnego przeć- 
siębiorstwa poszukuje. 
Kapitał potrzebny 8 do 
10000 zł. Biuro Handlo- 
we Taszycki, Dworcowa 
nr. 13, tel. 780 (22989 


Do interesu 
daran AEE Aa 
przyjraę spólnika. 
pod „EB. *' do Dz. Bydz. 

(220675 


Poszukuje 

się spółnika z małym 
kapitałem dla powięk- 
szenia składu maszyn 
rolniczych w mieście 
powiatowem. Reflektujs 
się na osobę techniczno 
achową, która by mo- 
gła samodzielnie Interes 
prowadzić. Of. do Dzien. 
Bydg. pod „Kapitał. 


t 


422937 
800 slotych 
poszukuje na krótki 


czas, pewna gwarancją 
i dobry procent. ZgŁ 
do Dz. Bydg. pod „Za- 
staw 900. (23010 


2900 zt. 
poszukuję za gwarancią 
pierwszorządną na 3 
miesiące, płacę 30%, od 
czystego zysku mles 
Boag. pod Zer do jna 

DN 122977 


Poszukuje 
się 15—20000 dolarów, 
celem pożyczki, gabez. 
pieczenia w dolarach 
na I. hipotskę majątku 
ziemskiego na Kuja- 
ow e ey Dz. 
ydg. pod „ * 

(22980 


A 


Zgubiono 
w piątek pomiędzy +, 
od Placu Teatralnego 
ul. Chodkiewicza czar- 
ny portiel. zawierający 
31 zt, wojskowe papie- 
ry, szkólne zaświadcze-' 
nia, fotografije. Proszę o 
zwrot ul. Wileńska 12 
podw. u wożnego. (22998 


Bnubiono 
w niedzięlę złety dame 
ski zegarek z Okela, 
Jasna do Śniadeckich. | 
Uczciwego znalazcę vu- 
prasza się o zwrot za; 
wynagrodzeniem. Snia-| 
deckich 49, skład re SA 
just 3068. 


A 


PI YJ 


PERO: ETNO TEZĄ 


. Przetarg przymusowy. 


Nieruchomość położona w Bydgoszczy przy. 
ut. Poznańskiej, stanowiąca dom mieszkalny z po- 
dwórzem i stajnią oraz budynek fabryczny wraz 
s aka: zapisana pod nr. 1027 księgi podatku 
domewago i nr. 728 matrykuły podatku gruntowego, 
rocznej wartości użytkowaj 1575 marek i w chwil 
uoszyntenia wzmianki o przetargu zapisana w księdze 
pzntowej Bydgoszcz, tom 58, karta nr. 1844 na imię 
*raneiszka Deji, dawniej w Wielkich Barto- 
lxtejach, obecnie nieznanego miejsca pobytu, zostania 
inia 39 października 1925 © godz. 10 przed poł. 
wystawioną na przetarg w niżej oznaczonym Sądzie 
pokój Nr. 12. 

Wzmiankę o przetargu zapisano w księdze gran- 
towej dnia 9 maja 1925. 


+ Niniejszem wzywa się wszystkich, których 
brawa w chwili zapisenia wzmianki o przetar- 
gu nie były w ksiedze gruntowej uwidocznione, 


aby się z niemi zgłosili najpóżniej w dniu prze- í 


targu, przed wezwaniem do wnoszenia ofert, 


1 brawa te uprawdopodobniłi, gdyby wierzy- ; 
ciel im przeczył. W razie niezastosowania się ; 


czeniu najniższej oferty mie zostaną wcale u- 
«zglądnione, a przy rozdziale ceny kupna do- 
viero pe roszczeniu wierzyciela i innych pra- 
wach. 

Zaleca się na dwa tygodnie przed terminera 
podać na piśmie, albo do prołokołn sekretarza 
sądowego dokladne obliczenie awych roszczeń 
w kapitale, odeetkneh, kosztach wypowiedzenia 
i kosztach sądowego dochodzenia swych praw, 
orez ornaczyć pierwszeństwo, którego się żąda, 

Tych, którym służy prawo sprzeciwionła się 
przetargowi, wrywa się, aby przed udzieleniem 
przybieła targu, póstarali sie o umorzenie lub 
za, postepowania, gdyż inaczeł prawo ; 
ich odnosłóć stę bedzio zamiast do nieruchomo- 
bei, tylko do nsyskanej ceny kupna 


Bydgosrcz, dnia i wrzeńnta 825 r. (22428 
l Sad Powiatowy. 


oprzedaż prząmusoma. 


Duła 16, 9. 28. o godz. il-ej przed poł. 
będę sprzedawał przy ul, Śniadeckich 9 
asjwięcej dającemu i za gotówkę (23054 


, urządzenie sklepowe. 


Malak, komornik sądowy w Bydgoszczy. 


dd hi ZLY YO: Wa, RR ESNS POZA OWENA A e, RAI, 
Poszukuje się 238060 ; 


Kierownika 


do prowadzenia poważnej spółki. | 


A 
do powyższego wezwania, prawa te przy : ‘i ; 


i przyjmuje pała, suknie, 


| przeróbki. Ceny umiar- 


t kowane. i (22612 


4 rowery, maszyny do 
Di 4 szycia, wóziki dziecięce 

erwazeństwo mają zbożowcy: Zgło- | Panic Józef awitalaki | 
szenia do dnia 1. 10 skierować pod | 


rż 


Do składu bławatów na Pomorzu potrzebny 
jest zaraz lub od 1. 10. 


Ai 


któryby chorego właściciela zupełnie zastąpił, 
Reflektanci muszą się wykazać conajmniej 
15-to letnią praktyką i posiadaniem kilku 
tysięcy gotówki jako kaucję. Zgłoszenia 
z dokładnem podaniem dotychczasowej dzia- 
łalnoścći i warunków pod „PROKURENT* 
de Dziennika EPydgoskiago. (23002 


$ 


( |ra spis lektury matury- 


samodzielna siła, pisząca na maszynie, z znajo- | | 


imością stenografji, biegła również w języku nie- J 
mieckim potrzebna do większego przedsiębiorstwa $ 


na Pomorzu. Zgłosz. z odpisem świadectw i poda- $ į 


niem warunków uprasza się pod „6. 6.*do Dz. Bydg. 


Ę Poszukujemy zaraz lnb. później M 
| korespondenta hamcdiowege ; 
4 biegłego w języku francuskiiq 1 możliwie angielskim, M 
į rutynowanego także w sprawach prawniczych, zdol- 
g nego do IE załatwienia według dyrektyw. W 
Í Reflektujemy tylko ma doświądczoną w wiekszych É 
4 zakładach aiłę. Zgłosz. po francusku upraszamy z życio- HK 
kj rysem, odpisami Świadectw i podaniem wymagań pod 
o sk. W." do Dz. bvag. Olerty nicuwaględnione w 14 N 
R dniach, pozost 3 


aja bez odpowiedzi. (3:950 K 
pi 


a MANAA t M MILANE AN rna ATA AAA AE LEN. a Aae I ARa PA Irate N AE 


Fabryka maszyn -w- Bydgoszczy 
4 l poszukuje 


» : Póty a 
młodego inżyniera 
(abtechmika jako konstruktora maszyn i zbiorników 


Oferty pod „h. M. 1599 do Dz. Bydg. (23051 


PLS EIAN 


Op Soo 8% A a 


Paczątek o godz. 6” i 85 || podług nieśmiertelnego dziela Wiftora ugo „Notre Dame de Paris“ w 12 aktach. | Norrman Kery amm? oiu. 


B. N. 87 do Dziennika Bydgoskiego. | 


o E EE 


: : świeże nadeszło. 


§ | winien posiadać 


| hazkół zawodowych, kor- 
j |pusów kaderkich i kur- 
| Asów technieznych  róż- 
i inych typów itd. (22557 


: 2 pokoje z kuchnią, la- 
j zienką, gaz. z portjer- 


warszawska 


ekeje tańca. 
Na końcu września 
rozpoczynam nowe kur- 
sy modnych tańców dla 
poszątzujqcycht oraz po- 
stępowych. Udzielam 
lekcji w kółkach pry- 
watnych. Do kursu 
tańców ryłtsmiczaych 
przyjmę jeszcze kilka 
pań. (22769 
H. Placzterer, naucz, 
tańca, Dworcowa 3 


Pracownia sukien 


i skryć damskich 


w. Widyńskiej 
ulica Gdańska nr. 72 


kastjumy, futra oraz | 


Reneruję 


gramofony i t. d. szybko! 


Poznańska 6. (22405 | 


o Avgust Azzelł, | 
| Naruszewicza nr. 5. 
i Telefon 109. s 
22611 E 


| Każdy gimnazjasta || 


Vade-niecum 
studenckie 


na rok 1825-26, 
które poza notesem zawie- 


g cznej z polskiego, wykaz 


Cena 1,50 zł. 
4 Do nabycia we wszyst- 
t kich księgarniach. Na- 
kład A. Prądzyński, 
Września. 


A ŚR Z WY CE ORA 


Pomat Rydo 


stwem w Poznaniu, za- 
mienię na 2 lub 3 poko: 
je z kuchnią bez por- 
tjerstwa w Bydgoszczy. 
Zgt. piśmienne do Dz. 
bydg. pod „Portjerstwo- 
Poznań”, (225411 |$ 


Poszukuję dzielnego || 


pomocnika 


fryzjerskiego zaraz iub i „=. 
później. {22978 


Paweł Rożyński, IPS Se 
Starogard, ay Glue RP 
ulh Paderewskiego 10. 3978 


afwięfsza atrańcja, sióantyczne arcydzieło filmowe 


z wielkim prośranmsemm GrtrySiWCcZWIM. = 


Wyborowa kuchnia t Do kolacji Niskie ceny 


Polska Hurtownia Skór 


j-$ 


(w hotelu „Reichshof“ naprzeciw gł. dworca) 


Uiwarcie sczomu 1925-26 


futce, 16-$0 wrześmia © śćodz. S$-mej wieczór 


Występy gościnne znanego skrzypka wirtuoza Arfadi S lato 
----m=--» Ze Swym zespołem artystycznym --"===ue" 


podaje się piwa Bar amerykański 


Wstęp wolny. 


Zw opi 


Fabryka kapeluszy 
w. 6utimejer i Ska 


Gdańska 40. Gdańska 40. 


Wielki wybór Kapeluszy 

na sezon bieżący filcowych i aksamitnych od 

najskromniejszych do najwykwintniejszych oraz 
przybory w wiełkim wyborze. 


Sp. z ogr. odp. 
Telefon 1084 Bydgoszcz, Długa 31. Telefon 1084 


Pierwsze i najstarsze chrześci- 
jańskie przedsiębiorstwo branży 
polecapo cenach konkurencyjnych: 


Skóry podeszwowe w połówkach i kruponach. 
Lakiery, gemzy, chromy 1 juchty. Skóry 
pantofiarskie. Przybory szewskie i narzędzia. 

Obcasy gumowe. (22703 


s daż detali 5 S daż detali z ; B PN p NL E SE 
AM etaliczna | ŚM i | e 2h | z ydgoska | 
kazownia miejska | 


a poleca: J 
|Esuuckacmnici — npojnowszej konstrakcji | 
j Wiecysisi - - d pieczenia mięsa i ciast, Ą 
p Zeilmzise - - — — — io prasowania | 
|ARBIECE - = — — — —kąjodw ğ 
| I PRECE ---- — dio openana pei | 
IB lekarzy, labaraiarjem, $ 
| Aparatı - ih przemysłu, tryzjerów. | 
| ZPouizafłch - - te oświetlenia gazowego. | 
: Informacji udzielają: szk 
) Biura sprzedaży Gazowni: 
i Jagieliońska 38/43. Tel. 6301631. 
j ul. Jagiellońska 14. Tel. 784. 
| dhenz io najłańcze źródła światła, ciepła i siły! 
f eaz lo czystość! oszczędność! wygoda! 
| Gene nie wytwarza dymu! popioła! sadzy! 


Oświetlenie gazowe 


jest bezwarunkowo najtańsze! 


annia <lostarczea | 
(ÓW wszelkich przyborów gazowych W 
wwypisacbiznukje | 


Przyjmuje się kapelusze do przerabiania 
na najnowsze fasony. — Ceny konkurencyjne 


Hurt. (21740) Detal. 


pi 


wirówku do mleka z wkłędka talerzowa 
W dobroci I wykon anlu niedościgniona. 
W rozmiarach od 45 do 320 litrów. 


Wygodne warunki zapłaty. — Najlepsze 
Źródło ząkupu dla odsprzedawców. 


Bracia Ramme, BYdSOSZCZ 


Św. Trójcy 14b. Telef. 79. 


Ba CZEBGŚCYY 


Proszę się przekonać, że najtaniej i najkorzystniej 
kupuje i zamienia się w firmie : 


R. Wiśniewski- Bydgoszcz 
ul. Dworcowa 3ia — Telefon 1810 
Ria Sezeem?? 


nadszedł wielki pończochowej 

transport elmy zefirowej 

maszynowej, krajowej i zagranicznej ==> 
Zastępstwo fobryk krajowych i zagranicznych, 

Ceny bezkonkurencyjne! (22804 

Dia odsprzedających specjalny rabat! 

Również kupuję Welnę BWCZĄ na wełnę pończochową 


i zamieniam swetry i t p. it.p. 


| o. instalacje f 
k . spprzeecłukie ; 
; koks, smołę, amoniak, benzol, g 
i ° po bardzo przystępnych cenach. 


Śrosimy żądać ofert 
É 13371 i informacji. 


y 


|NA SEZON ZIMOWY! | 


Szan. Paniom do wiadomości, że w mojem 
salonie mód wykonywać będę odtąd także 


| angielskie kostjumy i płaszcze | 
H przy udziale pierwszorzędn. krawca damskiego. | 
|) Pracownia Sakien Damskich Z poważaniem | 
= 864 j „Chic Parisien” L RADKOWA į 
skil |. Telefon 838, ndańska 157, I pir, fromt 
s A e A E aki e tT Ha . 


| 23053) 


A 


W rolach głównych (23083 
najpotężniejsi artyści: 


Ruth Miller go Ameryki 
hon Chanty owattaystycny 


R GA A Y żę > Z DRES | ZZ 


(typa 


—_ Z 


-aeg 


